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Przerwa w bombardowaniu DRW 
trwa już piąty dzień

Stolice wielu krajów 
przygotowują się do uro­
czystego powitania No­
wego Roku.

Ńa zdjęciu: Wielki plac 
w Brukseli z świąteczną 
iluminacją.

Prezydent Ho Chi Minh 
do papieża Pawła VI
Prawdziwy pokój
jest nierozłącznie związany
z prawdziwą niepodległością
HANOI (PAP). Agencja 

VNA donosi, że prezydent 
DRW Ho Chi Minh przesłał 
28 bm. depeszę do papieża 
Pawła VI, w której podzię­
kował za zainteresowanie się 
sprawą przywrócenia poko- 
jj w Wietnamie. „Ale praw 
dziwy pokój — czytamy w 
depeszy — jest nierozłącznie 
związany z prawdziwą nie­
podległością narodową”.

Po wymienieniu zbrodni, ja 
kich dopuścili się agresorzy 
amerykańscy podczas brud­
nej wojny w Wietnamie, 
prezydent pisze, iż „przy­
wódcy amerykańscy pragną 
wojny, a nie pokoju. Oświad 
czenie składane -przez pre-

NOWY JORK (PAP). W 
doniesieniach z Sajgonu a- 
gencje amerykańskie zwra­
cają uwagę, że już 5 dni 
trwa przerwa w bombardo­
waniu Wietnamu północnego 
i że jest to najdłuższa do­
tychczas pauza od chwili roz 
poczęcia nalotów na DRW.

W Wietnamie południo­
wym trwają natomiast na­
dal walki. W środę samoloty 
amerykańskie odbyły 280 lo­
tów bojowych zrzucając 276 
ton bomb na dżonki, magazy 
ny i rejony zaopatrzenia par 
tyzantów. Dokonały również 
lotów bojowych w odległo­
ści 40 km na południowy 
zachód od Sajgonu, gdzie 
partyzanci zaatakowali poste 
runek wojsk rządowych.

W samym Sajgonie jakiś 
bojownik ruchu oporu wrzu 
cił granat do pomieszcze­
nia, w którym znajdowali 
się żołnierze amerykańscy. 
AP informuje, że w wyniku

Połączenie
ruchów
wyzwoleńczych?
KAIR (PAP). — W o- 

statnich dniach zakończone 
zostały rozmowy między 
przedstawicielami różnych 
organizacji i grup walczą­
cych o wyzwolenie południo 
wej części Półwyspu Arab­
skiego.

W. Brytania czyni obecnie 
przygotowania do ogłosze­
nia pozornej niepodległości 
tzw. Federacji Południa, tzn. 
tych emiratów i sułtanatów 
południa arabskiego, które 
popierają politykę brytyj­
ską.

Nagła podróż wysokiego 
komisarza brytyjskiego w 
Adenie. Turnbulla do Londy 
nu jest ściśle związana z re 
alizacją tego planu.

eksplozji 4 Amerykanów zo 
stało rannych.

Agencje zachodtiie dono­
szą również, iż jak wynika 
ze środowego komunikatu, 
straty amerykańskie iwojsk 
rządowych były w ubiegłym 
tygodniu mimo 30-godzinne- 
go zawieszenia broni, znacz­
nie większe niż przypuszcza 
no. W okresie tym zginęło 
21 Amerykanów, 95 zostało 
rannych a 11 zaginęło lub 
dostało się do niewoli. Stra­
ty wojsk rządowych wynio­
sły 227 zabitych, 499 ran­
nych i 104 zaginionych lub 
wziętych do niewoli.

----•-----

Walki w L?osie
HANOI (PAP). — Rozgłośnia 

patriotów laotańsklch „Głos 
Ratet Lao” poinformowała 29 
bm. o wałkach, jakie miały 
miejsce w listopadzie — grud­
niu br. na przedpolach wyzwo­
lonych obszarów w prowincji 
Khammuan (środkowy Laos).

W walkach tych — jak poda­
je agencja VNA — przeciwnik 
stracił ponad 300 żołnierzy 
zabitych, rannych bądź wzię­
tych do niewoli. Patrioci lao- 
tańscy przechwycili wielką ilość 
broni i amunicji.

W tymże okresie w prowincji 
Xieng Khouang wojski przeciw 
nika, w trakcie bezskutecznych 
prób zajęcia wyzwolonych re­
jonów kontrolowanych przez si­
ły patriotyczne, stracilv ponad 
200 żołnierzy i oficerów.

zydenta USA na temat roz­
mów bez warunków wstęp­
nych stanowią jedynie ma­
newr mający na celu za­
maskowanie jego planu 
wzmożenia i rozszerzenia 
wojny w Wietnamie.

„Rząd USA — czytamy 
dalej — musi całkowicie i 
bez żadnych warunków za­
przestać bombardowania i 
wszelkich aktów wojennych 
przeciwko DRW. Niechaj 
LSA zaprzestaną swej agre­
sji. a wówczas bezzwłocznie 
przywrócony zostanie pokój 
w Wietnamie”.

Prezydent Ho Chi Minh 
pisze w zakończeniu depe­
szy, że naród wietnamski i 
rząd DRW szczerze dziękuje 
narodom całego świata za 
gorące poparcie, jakie oka­
zuje narodowi wietnamskie­
mu walczącemu przeciwko 
imperialistycznym agreso­
rom USA.---- •-----

A. Harriman
w Warszawie

Oświadczenie ChRL

Naród chiński stanie 
u boku ludu kambodżańskiego

Na zdjęciu: iluminacja 
Pałacu Kremlowskiego od 
strony Placu Czerwone­
go.

CAF — Telefoto

Czwartek, 30 grudnia 1935 r.

Plenarne posiedzenie KNiT

Skoncentrować wysiłek
aa ■ ■ ■ ■ _ ■____ _____ |_na. .. . . .

WARSZAWA (PAP). — Amba­
sador USA w misji specjalnej 
Averell Harriman przybył w 
dniu 29 bm. do Warszawy i 
wspólnie z ambasadorem USA 
w Polsce Johnem A Cronous- 
ki odbył rozmowy z ministrem 
spraw zagranicznych PRL Ada­
mem Rapackim.

Pan Harriman z polecenia nre I 
zydenta Johnsona zapoznał 
rząd PRL — jako uczestnika 
Międzynarodowej Komisji Nad­
zoru i Kontroli w Wietnamie 

ze stanowiskiem rządu Sta­
nów Zjednoczonych wohec pro­
blemu wietnamskeigo.

WARSZAWA (PAP). 5-let 
ni projekt planu rozwoju 
nauki i techniki był tema­
tem środowego plenarnego 
posiedzenia w Warszawie Ko 
mitetu Nauki i Techniki.

Otwierając posiedzenie, wi 
cepremier E. Szyr podkreś­
lił, że zadania zawarte w pla 
nie nauki i techniki wyma­
gają ustalenia właściwej hie 
rarchii potrzeb i skoncentro­
wania wysiłku na proble­
mach najważniejszych.

Zobowiązano resorty do 
maksymalnego skonoentro- 
wania rozproszonych placó­
wek, zaś PAN i szkolni­
ctwo wyższe — do większe­
go niż dotychczas zaangażo­
wania potencjału badawcze­
go w rozwiązywaniu waż­
nych dla gospodarki proble­
mów.

Uczestnicy plenum uznali 
za konieczne dalsze uelasty­
cznianie gospodarki fundu­
szem postępu technicznego i 
ekonomicznego.

Szybkich zmian wymaga 
leż sama organizacja _ prac 
badawczych. Obserwuje się 
obecnie niechęć do podejmo­
wania przez specjalistów róż 
nych branż wspólnych ba­

dań. Jednakże problemy 5- 
łatki wymagają właśnie pra­
cy zespołowej.

Noworoczne
spotkanie

w KC PZPR
WARSZAWA (PAP). — 

Z okazji zbliżającego się 
Nowego Roku odbyło się 
29 bm. w Komitecie Cen­
tralnym PZPR spotkanie 
z udziałem członków Biu 
ra Politycznego i Sekre­
tariatu KC, pierwszych 
sekretarzy komitetów wo 
jewódzkich partii, kie­
rowników wydziałów Ko­
mitetu Centralnego, re­
daktorów naczelnych cen 
tralnych pism partyj­
nych i przewodniczą­
cych niektórych organi­
zacji społecznych.

I sekretarz KC PZPR 
złożył zebranym najlep­
sze życzenia noworocz­
ne.

Sesja budżetowa Wojewódzkiej B,ady Narodowej

Zbiorczy budżet województwa na rok 188G
w wysokości 3.935.27000 zł

PEKIN (PAP). Minister­
stwo Spraw Zagranicznych 
ChRL, ogłosiło we wtorek 
(28 bm.) oświadczenie wyra 
żają.ce solidarność z naro­
dem kambodżańskim wobec

PO trzynastu tygod­
niach burzliwych de 

bat zakończyła się pierw 
sza część XX Sesji Zgro­
madzenia Ogólnego Naro 
dów Zjednoczonych stwa 
rzając możliwość pierw­
szych podsumowań i bi­
lansów. A już to, że jest 
co podsumowywać — 
rzuca dodatnie światło na 
tę sesję, zwłaszcza jeśli 
pamięta się, że jej po­
przedniczka dała nie­
chlubne świadectwo pa­
raliżu wywołanego przez 
osławioną debatę finanso 
wrą i przez przytłumienie 
dyskusji politycznej para 
grafami wyciągniętymi w 
tym celu przez USA.

Tym razem było ina­
czej. Obrady Zgromadze­
nia Ogólnego, a także 
przyjęte do tej pory re­
zolucje dowodzą, że mi­
mo trudnej sytuacji, wy 
wołanej konfliktem wiet­
namskim, możliwe są * 
ręalne porozumienia w 
najistotniejszych spra­
wach dotyczących wszyst 
kich kontynentów.

Na czoło dokumentów 
przyjętych większością 
głosów (niektóre z nich 
skupiły ogromną ich 
większość) — wysuwa 
się rezolucja, zalecająca 
zawarcie układu o nie­
rozprzestrzenianiu broni

jądrowej, rezolucja Koml 
tetu Politycznego o nie­
interwencji w cudze 
snrawy (jej projekt wy­
sunął na początku sesji 
ZSRR), a także niezmier­
nie istotny dokument 
Zgromadzenia Ogólnego, 
potępiający utrzymywa­
nie i zakładanie baz 
wojskowych na teryto­
riach kolonialnych i za­
leżnych.

OCZYWIŚCIE uchwa­
ły Zgromadzenia O- 

gólnego nie mają mocy 
obowiązującej, jak cho­
ciażby uchwały Rady 
Bezpieczeństwa. Trudno 
też oczekiwać ich auto­
matycznej realizacji,
zwłaszcza jeśli sie weź­
mie pod uwagę kolonial­
ne interesy, czy też za­
angażowanie w wyścig 
zbrojeń jądrowych nie­
których mocarstw. Ale 
sam fakt przyjęcia tego 
rodzaju rezolucji jest 
znamienny dla nastrojów 
nanujących dzisiaj na 
świecie i coraz silniejsze 
go ich oddziaływania na 
tok spraw międzynarodo­
wych. Pośrednim potwier g 
dzeniem siły tych nastro­
jów jest choćby to, że 
niezależnie od praktycz­
nych posunięć — USA 
?łosowałv za rezolucją o 
• Dokończenie na str. 2

Na wczorajszą sesję WRN, mającą uchwalić plan 
gospodarczy i budżet województwa na r. 1966, 
przybyli posłowie ziemi gdańskiej oraz przedsta­
wiciele władz centralnych: dyrektor departamen­
tu Komisji Planowania Gospodarczego przy Ra­
dzie Ministrów Henryk DANKOWSKI oraz dy­
rektor departamentu Ministerstwa Finansów Ma­
rian KRZAK.

Przewodniczyła obradom radna Teresa GOZ- 
DZIEWICZ, na sekretarza wybrano radnego Józefa 
WÖJCIKA.

zagrożenia ze strony wojsk 
amerykańskich i sajgoń- 
skich, które upoważnione zo 
stały do przekraczania grani 
cy kambodżańskiej podczas 
operacji wymierzonych prze 
ciwko partyzantom.

W oświadczeniu czytamy 
m. in.:

Rząd chiński komuni­
kuje, że w wypadku zbrój 
nej agresji skierowanej 
przeciwko miłującemu po­
kój Królestwu Kambodży 
ze strony imperializmu a- 
merykańskiego i ich za­
uszników 650-milionowy 
naród chiński stanie u bo­
ku ludu kambodżąńskiego 
i udzieli mu wszechstron­
nego poparcia w jego spra 
wiedliwej walce przeciw­
ko imperialistycznej agre­
sji USA.

-----®-----

” kuter
dryfuje na morzu
Wczoraj rano ratownicy PRO 

zostali zaalarmowani wiadomo­
ścią o tym, że kuter „Gdy-65” 
wzywa pomocy. Według rela­
cji rybaków uszkodzona jed­
nostka znajdować się miała na 
północny wschód od cypla Pół­
wyspu Helskiego. *

Na ratunek wyruszyła natych 
miast jednostka „R-l”, dowo­
dzona przez E. Woltyńskiego. 
Poszukiwania kutra trwały do 
późnego popołudnia. W żad 
nym z rejonów zatoki, wska 
zywanych przez rybaków, 
„Gdy-65” nie można było zna­
leźć. Nad morzem zapadać już 
zaczęły wieczorne ' ciemności, 
kiedy ratownikom udało się 
nareszcie nawiązać łączność ra­
diową z poszukiwanymi. Oka­
zało się, że kuter ,,Gdy-65”, 
poza uszkodzeniem silnika miał 
również awarię odbiornika ra­
diowego i dryfuje na morzu.

Ustaliwszy dokładnie pozycje 
kutra, „R-l” całą naprzód po­
spieszył na ratunek załodze ku-

Średniowieczne kary dla kupców
podnoszących ceny w Bandungu
LONDYN — NOWY JORK

(PAP)^Or^pr^owy^mu

13 osób zginęło
w katastrofie
„Sea Gem“
LONDYN (PAP). Rząd 

brytyjski nakazał we wto­
rek rozpoczęcie śledztwa w 
sprawie przyczyn tragicznej 
katastrofy wielkiej platfor­
my „Sea Gem”, która roz­
padła się na Morzu Północ­
nym. Ponieważ przerwano 
już poszukiwania 8 zaginio­
nych członków załogi plat­
formy, należy uznać, że w 
katastrofie tej zginęło 13 o- 
sób.

• W pobliżu miejscowości 
Gres Gusborn (Dolna Saksonia) 
odyniec spowodował katastrofę 
samochodową, w której zginę­
ły dwie osoby, a trzecia od­
niosła ciężkie rany. Zwierzę 
szarżowało na jadący samochód 
osobowy, który w wyniku zde­
rzenia zarzucił i potrącił inny 
samochód jadący z przeciwnej 
strony, po czym oba samocho­
dy znalazły się w rowie przy­
drożnym. • Dwa dni maszero­
wał kot jednego z mieszkań­
ców Bergerac (Francja) z odle­
głości 48 km od domu swego 
pana. © Pani Pamela Curtin 
(lat 21) z Chicago pewnego dnia 
wychodząc z domu powiedziała 
do męża: wyskoczę tylko po
papierosy i... wróciła za 15 mie 
sięcy. Incydent ten stał się po­
wodem rozwiązania małżeń*

indonezyjskiej doniósł 29 
grudnia, że na wyspę Bali 
wysiano szturmowy oddział 
spadochroniarzy, trwają tam 
bowiem rzekome starcia 
..miedzy grupami komuni­
stycznymi i antykomunistycz 
nymi”. Jak wiadomo wyspa 
Bali była już w ostatnich 

! tygodniach widownia krwa 
wvch wydarzeń.

W Bandungu, na Jawie 
zachodniej, policja ogoliła 
głowy szeregowi kupców za 
..podnoszenie cen” i oprowa 
dzała ich po mieście z za­
wieszonymi na szyi hańbią­
cymi plakatami. Według a- 
gencji Antara. była to je­
dynie wstępna kara, gdyż 
później oskarżeni kupcy sta­
ną przed sądem. Antara nie 
precyzuje narodowości tych 
ludzi ale skądinąd wiado­
mo, że większość sklepów 
w Bandungu należy do oby 
wateli pochodzenia chińskie 
go lub indyjskiego.

Po załatwieniu spraw for­
malnych i proceduralnych 
głos zabrał przewodniczący 
Prezydium WRN Piotr Sto­
larek dla wygłoszenia refe­
ratu Prezydium WRN. Mów­
ca stwierdził, że zadania 
roku 1965, postawione na 
poprzedniej sesji budżeto­
wej, zostały wykonane, a w 
niektórych działach prze­
kroczone. Jest to dobre wej 
ście do pierwszego roku no­
wej pięciolatki.

Podstawowym problemem,

którego rozwiązanie będzie 
wymagało wysiłków, jest 
problem ludności i zatrud­
nienia.

Rozwój ten wykazuje n na» 
większy dynamizm, niż śred­
nia w kraju. Jeżeli na przy­
kład w r. I960 mieszkało u 
nas na 1 km* 96 osób, to W 
r. 1965 mieszka Już 123. Śred­
nio przyrost ludności w kra­
ju wyniósł nieco ponad 5 
proc., zaś u nas powyżej 10 
proc. Przybyło nam 120.000 
mieszkańców w ciągu pięcio­
latki, z czego na miasta przy 
padło 78 proc., zaś na wieś 
tylko 22 proc. W ten sposób 
proces urbanizacji wojewódz­
twa posunął się dalej na­
przód. W roku przyszłym 
liczba ludności miejskiej wy­
niesie 67,5 proc.

Intensywny proces nara­
stania ludności miejskiej 
wymagał zaspokojenia jej 
wzrastających potrzeb. U-
dało się w ubiegłej pięcio^
S Dokończenie na str. 2
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Specjalne biura werbimku
„mięsa armatniego“?

Radziecki
„Gdańsk"
przypłynął

Dzisiaj przypływa do Gdy­
ni radziecki statek „Gdańsk”. 
Jednostka ta, zbudowana 
została w Leningradzie i 
dla podkreślenia więzów 
przyjaźni łączących Lenin­
grad i Gdańsk dano jej naz­
wę stolicy naszego woje­
wództwa. „Gdańsk” przy­
cumuje przy nabrzeżu Frań 
cuskim i tam też — o godz. 
11 — odbędzie się jego po­
witanie.

BONN (PAP). B. oficer 
SS i b. szef oddziału białych 
najemników w Kongo, Sieg­
fried Mueller, odbywa o- 
becnie podróż po różnych 
mieiscowościach zachodnio- 
niemieckich w celu zwerbo­
wania najemników dla Ro­
dezji względnie Wietnamu 
południowego. Udzielił na­
wet wywiadu dziennikowi 
..Frankfurter Rundschau”, w 
którym m. in. oświadczy': 

j „oczekuje, że w okresie kil •
I ku tygodni uda mi sie zmo 
bilizować kilkuset naiemni- 
ków do akc.ii np. w Wiet­
namie”.

| Mueller zapowiedział zor 
ganizowanie biur werbunko 
wvch w malvch krajach gra 
niczących z NRF „takich jak

Prnąnnza pnąorii
I Przewidywany przebieg pogo­
dy dla wybrzeża wschodniego 
na 30 bm.

Zachmurzenie duże i opady 
śniegu. Temperatura od — 1 do 
•ł 2 stopni. Wiatry dość silne

np. Luksemburg”. W sa­
mych Niemczech zachodu 
nich nie chce on otwierać 
specjalnego biura.

■------@:

Z tego co opowiadają 
podróżni powracający z 
Djakarty — pisze kores­
pondent agencji France 
Presse w Singapurze — 
wynika, że cały świat nie 
zdaje sobie sprawy jak 
straszna jest fala represji, 
która w ostatnich miesią­
cach, a szczególnie w 
ostatnich czterech czy 
pięciu tygodniach ogarnę­
ła wielką część Indonezji.

Podróżni mówią o mo­
rzu krwi. W samej Dja- 
karcie według najbardziej 
ostrożnych ocen zamordo­
wanych zostało ponad

000206004^490247
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Ostatnie dni starego reku IZwlązek Radziecki-
' " »»I w* lnjpoKaiip - ■ apnitap

polskich stoczni remontowych
Załoga Stoczni im. Ko­

muny Paryskiej zamyka 
rok 1966 przekazaniem 
trzech statków.

Wczoraj armator francu­
ski Scaviner Lorrient 
przejął budowany dla nie­
go trawler rybacki typu 
B-27” - „Galilee”. Jest 

to dziesiąty trawler wyko­
nany przez gdyńskich stocz 
niowców dla Francji.

Wszystkie jednostki z Gdy ni cieszą się doskonałą opi­
nią wśród rybaków francu-

rolnictwa
na spotkaniu
ze służbą rolną Wybrzeża

Wiceminister rolnictwa dr 
Józef Okuniewski mówił 
wczoraj w sali Wojewódz­
kiego Ośrodka Propagandy 
Partyjnej w Gdańsku o nie­
których problemach planowa 
nia i zarządzania gospodar­
ka rolną w świetle uchwał 
IV Plenum KC PZPR. Słu­
chaczami byli przedstawicie 
le instytucji pracujących na 
usługach rolnictwa — woje 
wódzka i powiatowa służba 
rolna Wybrzeża.

Dyskusja dotyczyła m. in. 
zagadnienia elastyczności pla 
nów, zaopatrzenia rolnictwa 
w artykuły przemysłowe, 
dalszego realizowania zasa 
dy decentralizacji w kon­
kretnych warunkach nasze 
go województwa.

i _ (ch)
—••— 9— -

skich. Budowniczowie zaś 
nie poprzestają na zdoby­
tym uznaniu, ale dokładają 
starań by każdy statek cecho 
wała coraz lepsza jakość wy 
posażenia i krótszy czas ich 
produkcji. Jako przykład po 
dać można, że podczas gdy wy 
posażenie pierwszego statku z 
serii „B-27" trwało 180 dni, to 
„Galilee”, będący szóstym 
statkiem z tej serii, zajął 
stoczniowcom gdyńskim przy 
wyposażaniu już tylko 80 
dni.
Następną jednostką, któ­

rą dziś ma przejąć arma­
tor hinduski — Shipping 
Corporation of India Ltd. 
Bombaj, jest m's „Vishva 
Mahl ma”.

Jest to drobnicowiec o noś­
ności 9.300 — 11.600 ton inau­
gurujący serię, jako pierwszą 
budowaną przez polski prze­
mysł okrętowy dla Indii. Stat­
ki dostosowane są do żeglugi 
na szlaku India — Europa. Wy­
posaża się je w silniki Sulzera 
o mocy 7.200 KM, budowane 
przez zakłady Cegielskiego w 
Poznaniu.

Ostatnim statkiem opusz­
czającym w tym roku Sto­
cznię im. Komuny Paryskiej 
ma być m/s „Aleksander Za 
wadzki” o nośności 9.300— 
11.600 ton, przeznaczony dla 
Polskich Linii Oceanicznych.

(sta)

W tych dniach w Mo­
skwie między stroną pol­
ską (Centralą Morską 
Importowo - Eksporto 
wą „Centromor” i Zjed 
noczeniem Morskich Sto­
czni Remontowych), a 
stroną radziecką, repre­
zentowaną przez centra­
lę handlową „Sudoim- 
port” podpisano umowę 
o współpracy w zakresie 
remontu statków na dal­
sze lata

W skład polskiej delegacji 
wchodzili: dyrektor naczelny
Zjednoczenia Morskich Stoczni 
Remontowych Czesław Znajew- 
ski oraz zastępca dyrektora 
Zdzisław Stroński 1 przedsta 
wiciele „Centromoru” dyrek 
tor biura Leszek Sadowy, Wło­
dzimierz Piontek i Antoni Ja­
nik. Poza tym towarzyszyli 
również reprezentanci trzech 
naszych stoczni remontowych 
z Gdańska, Gdyni i Szczecina.

Rozmowę przeprowadzo­
ną na temat wyników po-

Zbiorczy budżet województwa na rok 1966

Posiedzenie komisji
dla rad narodowych

WARSZAWA (PAP). 29 
bm, odbyło się posiedzenie 
komisji dla spraw rad na­
rodowych Rady Państwa pod 
przewodnictwem członka Ra 
ry Państwa Ryszarda Strze­
leckiego. Komisja dokona­
ła oceny przebiegu i wyni­
ków wyborów do komitetów 
blokowych, domowych i o- 
siedlowych oraz kierunków 
ich działalności w latach 
1962/65 a także rozpatrzyła 
wnioski zmierzające do dal 
«zego rozwoju i podniesienia 
roli organów samorządu 
mieszkańców miast.

----•-----

Podziękowanie
gdyńskim

Wczoraj, do portu gdyń­
skiego, na ręce naczelnego 
dyrektora Zbigniewa Teplic- 
kiego i I sekretarza Komi­
tetu Zakładowego PZPR 
Zygmunta Rosiaka nadszedł 
list podpisany przez wice­
ministra żeglugi Jerzego Szo 
pę. A oto jego treść:

„Z okazji pełnej mobiliza­
cji całej załogi w trudnych za­
daniach w końcu roku, a szcze 
fólnie w dniach 25—26 grudni^, 
przy wykonywaniu Narodowe­
go Planu Gospodarczego 1965 
roku, składam na ręce obywa 
teli serdeczne podziękowanie 
załodze i kierownictwu za ich 
ofiarny trud uwieńczony suk­
cesem.

® Dokończenie ze str. 1
łatce nie tylko wybudować 
100.000 Izb, ale ten plan 
przekroczyć. Jedna trzecia 
wszystkich izb przeznaczo­
na była na poprawę ■ warun 
ków mieszkaniowych lud­
ności, dwie trzecie na po­
trzeby przyrostu.

W 1967 r. oddanych bę­
dzie do użytku 22.500 izb, • - ------
tak, że i tu będzie wyprze-1 u^atnycHh, ^ad^a^nl- kt^ych L, , 'y' liczba spadła ostatnio do 57 (wdzen,6 W stosunku do przy- r. 1949 było ich 400). Ustalenia 
rostu ludności. winnych niewykonania inwesty

W dalszym ciągu referatu j cji szkolnych domagała się 
Piotr Stolarek omówił osiąg

ry znaczne braki kredytów na 
biblioteki, na miejskie domy 
kultury i na planowane straty 
teatrów. Apelowała do Prezy­
dium WRN o pokrycie tych 
braków z nadwyżek budżeto­
wych. Władysław Bogdaniuk 
poruszył sprawę naszej gastro­
nomii, która wykazuje deficyt 
7.800 miejsc dla stałej ludno­
ści, nie mówiąc o turystach, 
których w tym roku było 
2.600.000. Domagał się respek­
towania zarządzeń dotyczących

nięcła w służbie zdrowia, W 
dziedzinie upowszechnienia 
kultury, w gospodarce komu­
nalnej oraz poinformował, że 
w r. 1966 przystąpimy do wiel 
kiej inwestycji — budowy 
fabryki nawozów sztucznych, 
a w r. 1967 do budowy elek­
trociepłowni Gdańsk II.
Pomimo tych osiągnięć, 

nie zlikwidowano wszyst­
kich dysproporcji, jakie się 
u nas dają zauważyć. Za 
małe jest w stosunku do 
rozwoju gospodarki mor­
skiej tempo rozwoju zaple­
cza kooperacyjnego, za ma­
ły jest rozwój transportu, 
istnieje dysproporcja mie­
dzy zadaniami budowlany­
mi a mocą przerobową 
przedsiębiorstw. Nie wyko­
rzystaliśmy 900 min zł limi­
tów budowlanych.

Pozostały nierozwiązane 
takie zagadnienia, jak: ko­
munikacja miejska i oczy­
szczalnie ścieków.

Stanowisko Komisji Pla­
nu i Finansów WRN przed­
stawił jej przewodniczący 
radny Tadeusz Ligęza. Zwró 
cił on uwagę na fakt, że w 
spółdzielczym przemyśle te­
renowym przewidziano sto­
sunkowo niski wzrost zadań 
produkcyjnych, a to w tym 
celu, aby stworzyć warunki 
do lepszego dostosowania 
asortymentu i jakości pro­
dukcji do potrzeb miejsco­
wego rynku.

radna Felicja Gorczycka 
Radny Jan Ossowski 

stwierdził, że projekt planu 
gospodarczego świadczy o 
dalszym rozwoju, ale sa je­
szcze problemy do rozwią­
zania. Musimy wykazać 
większą troskę o wykona­
nie planu, pogłębić zrozu­
mienie konieczności zabez­
pieczenia właściwych pro­
porcji rozwoju wojewódz­
twa i’ wprowadzać więcej 
nowych inicjatyw. Jedna z 
nich powinna być koordy­
nacja pozioma i zsynchro­
nizowanie planów tereno
wych z planami przedsię-j tym "celu weliny
biorstw 1 planem central- również w potężnej bazie 
nym- I radzieckiego rybołówstwa

dróży z naczelnym dyrekto­
rem ZMSR Czesławem Zna 
jewskim poprzedziliśmy py­
taniem:

— Jaki udział jako od­
biorcy, mają radzieccy ar­
matorzy w całości eksportu 
polskich stoczni remonto­
wych?

— Blisko 75 procent na­
szego eksportu przypada na 
Związek Radziecki. Najwię­
kszą ilość jednostek ZSRR 
remontuje Gdańska Stocz­
nia Remontowa. Poza tym 
podkreślić należy, że współ 
praca z tym największym 
zagranicznym odbiorcą na­
szej produkcji rozwija sie 
na podstawie szczegółowo 
wspólnie opracowywanych 
planów, co dla producenta 
jest sprawą bardzo ważna.

— Z tym właśnie wiązała 
się ostatnia wizyta w Mo­
skwie, prawda?

Tak. Celem naszego 
wyjazdu były trzy główne 
problemy. Pierwszym z 
nich było sfinalizowanie i 
przyjęcie nowych, ogólnych 
warunków remontu radziec­
kich statków w naszych 
stoczniach. Podpisana umo­
wa jest dokumentem, któ­
ry obowiązywać będzie obie 
strony przez kilka najbliż­
szych lat.

— Jakie zagadnienia do­
kument ten reguluje?

— Przede wszystkim 0- 
kreśla formę zawierania u- 
mów i wzajemnych zobo­
wiązań, warunki techniczne 
przyjmowania i zdawania 
statków, zasady kształtowa­
nia cen na poszczególne re­
monty. Zasady te sa ko 
rzystne dla obu stron. Opie 
rają się o średnioświatowe 
wskaźniki cen.

Generalne dopięcie tych 
spraw uważam za duże osią­
gnięcie i postęp we wzajem­
nej współpracy.
— Jak współpraca ukła­

dać się będzie w następnym 
roku, otwierającym nową 
pięciolatkę w naszej gospo­
darce?

Ustaliliśmy właśnie do­
kładny harmonogram remon 
tu statków radzieckich na 
rok 1966. Między innymi w 

przebywaliśmy

nich zarówno sprawy za­
opatrzeniowo - materiało­
we, techniczne, jak i tech­
nologiczne.

O poważnie wzrastającym 
zakresie usług remontowych 
eksportowanych do ZSRR — 
świadczy wzrost ich warto­
ści mającej w 1970 r. osiąg­
nąć ponad 400 min zł.
— Z jaką oceną dotych­

czasowej pracy naszych re- 
montowców spotkała się de­
legacja w Związku Radziec­
kim?

— Wszędzie, tak w „Su- 
doimporcie”, jak i wśród 
armatorów w Murmańsku 
podkreślano wysoką jakość 
remontów, nie zgłaszając 
żadnych reklamacji.

Bardzo ciekawą rozmowę 
odbyliśmy z wiceministrem 
Morskowo Fłota — Koleśni- 
czenko, który dowiedziawszy 
się o naszym pobycie w Mo­
skwie zaprosił nas do siebie. 
Niektóre ze statków podle­
głych resortowi floty handlo­
wej remontuje się u nas. 
Na przykład obecnie, w 
Szczecińskiej Stoczni Remon­
towej, o pracy której bardzo 
dodatnio wyrażał się., wicemi­
nister Koleśniczenko, znajdu 
je się statek „Szachty”.

Omawiając możliwości dal 
szego rozszerzenia kontaktów 
z polskimi stoczniami, wice 
minister Koleśniczenko za­
proponował, abyśmy rozwa­
żyli możliwość remontu stat­
ków o napędzie Diesel-Elek- 
trick. Są to statki typu „Le­
na" pływające w rejonach 
północnych, między innymi o 
silnie rozbudowanej elektrow 
ni, specjalnych wzmocnie­
niach przeciwlodOwych itp. 
Armator ten powierzyłby nam 
również remonty statków do 
przewozu drewna, tzw. leso- 
wozów.
— Reasumując —- kończy 

dyr. Znajewski — wyniki 
tej podróży są bardzo owoc 
ne dla całego naszego prze­
mysłu remontu statków. 

Rozmawiała:
Stanisława
CZERSKA

Hawana przed konferencją
trzech kontynentów
HAWANA (PAP). — Do przysłać również niemal 

rozpoczęcia pierwszej Kon- wszystkie główne dzienniki 
ferencii Solidarności Naro- Stanów Zjednoczonych, ale 
dów Afryki, Azji i Ameryki komitet przygotowawczy nie 
Łacińskiej pozostaje jeszcze powziął jeszcze decyzji w 
kilka dni. i sprawie udzielenia im wstę

Komisja recepcyjna kon- pu na konferencję, 
ferencii akredytowała do; W konferencji wezmą u- 
dnia 27 grudnia delegatów dział reprezentanci co naję 
z czterdziestu krajów, w mniej stu krajów. Doprowa- 
tym 16 delegacji afrykań- dzenie do zwołania konfei 
skich, 11 azjatyckich i 12 rencji hawańskiej iest po-* 
z Ameryki Łacińskiej. Biuro jważnym sukcesem sił anty- 
Drasowe wydało akredytacje j imperialistycznych, które 
dla pierwszych trzydziestu zdołały nie dopuścić do te- 
korespondentów prasy komu go, aby spotkanie to po- 
nistycznej i postępowej, dzieliło los odroczonej na 
Swych przedstawicieli chcalczas nieokreślony drugiej

Na zdjęciu: gmach Ku- | konferencji szefów państw
hańskiego Instytutu Ra 
diowego, w którym od­
bywać się będą posiedze­
nia.

CAF — Telefoto

Sylwester za pasem
Balowe szaleństwa,
w „najważniejszą“ noc

WARSZAWA (PAP). Tem j oglądany . w Polsce zespół 
peratura przygotowań do1 „Mazowsze”, odbpdzie się 
powitania Nowego Roku przegląd teatrów studen- 
wzrasta. Oblężeni fryzjerzy, jckich Polski południowej i 
kosmetyczki, sklepy z bi- j zachodniej, 7 nowym reper 
zuterią kosmetykami. Wjtuarem wystąpią teatry Ka­
te najważniejszą noc każde- Jtowic. Odbędzie się teżprze- 
go roku - w. Sylwestra 'glad operetek z udziałem 
wszystkie panie chcą byc|zespołów z całego kraju

W celu poprawy komu­
nikacji w trójmieście nale­
ży wystąpić do Minister­
stwa Gospodarki Komunal­
nej o zwiększenie przydzia­
łu taboru, zwiększyć czę­
stotliwość pociągów kolei 
elektrycznej i zróżnicować 
godziny pracy w zakładach 
Wybrzeża.

Na zakończenie sesja 
podjęła uchwałę, której 
mocą zatwierdziła plan 
gospodarczy i budżet wo 
jewództwa gdańskiego w 
wysokości 3.935.271.000 zł 

erg

Równocześnie życzę gorą­
co, aby zapał i wytrwałość do 
kerów Waszego portu przyno­
siła nadal korzyści gospodarce 
narodowej, załodze oraz zado­
wolenie z dobrze wykonanej 
pracy".

(sta)

Dyrekcja i Rada Naukowa 
Instytutu E'udownietwa Wo­
dnego Polskiej Akademii 
Nauk w Gdańsku-Oliwie — 
zapraszają na

PUBLICZNĄ OBRONĘ 
PRACY DOKTORSKIEJ

mgra inż. Jerzego Piórewicza 
pt. „Analiza działania zato­
pionych strumieni wodnych 
Jako elementów przegrody 
wodnej”.

Obrona odbędzie się w 
dniu 8. I. 1966 r. o godzinie
10 w gmachu Instytutu Bu­
downictwa Wodnego w Gdań 
■ku-Oliwie, ul. Cystersów 11.

Promotor: prof, mgr inż. 
Witold Tubielewicz.

Recenzenci: prof, dr inż. 
Romuald Cebertowicz, prof, 
mgr inż. Stanisław Szym­
borski.

Z pracą doktorską i opi­
niami recenzentów można 
się zaznajomić w Bibliotece 
Instytutu Budownictwa Wod 
nego PAN w Gdańsku-Oli­
wie, ul. Cystersów 11, pok. 
124 — codziennie od godz.
11 — 14. 6459-K

Mówca zwrócił uwagę na 
to, że przewidziany jest po­
ważny wzrost dochodu lud­
ności (o 6,9 proc.), zaś wzrost 
obrotów handlu detalicznego 
ma wynosić zaledwie 5,4 
proc., a gastronomii 5 proc 
i postulował skorygowanie 
planu obrotu towarowego i 
zwiększenie dostawy towarów 
na rynek. Również zbyt ni­
ski jest wskaźnik wzrostu 
usług gastronomicznych.

Zdaniem komisji zbyt ni­
skie nakłady przewidziano na 
oświetlenie. Poważnym pro­
blemem będzie zbilansowanie 
mocy przerobowej przedsię­
biorstw budowlanych z zada­
niami. Krak jest mocy prze­
robowej wartości 240 min zł. 
Postulatem jest pełniejsza 
koncentraeja robót i lepsze 
wykorzystanie rezerw.
W konkluzji referat stwier 

dza, że jakkolwiek budżet 
nie zabezpiecza wszystkich 

i potrzeb, jest on realny i za- 
I pewnia dalszą dynamikę 
wzrostu gospodarczego i spo 
życia w naszym wojewódz­
twie.

W dyskusji wzięło udział 12 
radnych.

Stefan Andrzejczak wskazał 
na słabą obsadę wydziałów ko­
munikacji rad narodowych, ca 
nie gwarantuje należytej kon­
troli stanu pojazdów. Postulo­
wał wystąpienie do władz cen­
tralnych o przyznanie 18 eta­
tów.

Radna Jadwiga Borawska 
stwierdziła w dziedzinie kultu-

Po trzynastu 
tygodniach

Dokończenie ze str. 1
nierozpowszechnianiu bro 
ni jądrowej, choć wybie­
gała ona znacznie poza 
amerykańskie koncepcje.
W sumie dotychczasowy 

przebieg XX Sesji 
Zgromadzenia Ogólnego 
Narodów Zjednoczonych 
można uznać za pozytyw­
ny. Dowiodła ona bo­
wiem, że niezależnie od 
trudności piejtrzacych się 
na drodze do odprężenia, 
możliwy jest na tej dro­
dze postęp. Pokazała, że 
tam, gdzie wielkie mo­
carstwa współdziałają ze 
sobą, jak w wypadku 
Kaszmiru — można zlik 
widowąę zarzewie wojny 
i doprowadzić do roko­
wań. I wreszcie — sta­
nowisko, jakie zajęły pra 
wie wszystkie państwa 
członkowskie w spra­
wie rozbrojenia, a zwłasz 
cza nierozpowszechniania 
broni jądrowej — stano 
wiło niezwykle ważną za 
chętę do kontynuowania 
dzieła, rozpoczętego U- 
kładem Moskiewskim, za 
wartym w 1963 roku. 
___________ Z. A.

dalekomorskiego, w Mur 
mańsku, z którą łączą nas 
bogate tradycje współpracy 
morskiej. Po wyczerpującej 
rozmowie z tamtejszymi ar­
matorami, m. in. przedsta­
wicielami ogromnego kom­
binatu rybnego „Siewryba”, 
w której poruszone zostały 
najistotniejsze problemy na­
szych remontowców, np. za­
stępowanie importowanych 
części do maszyn i urzą­
dzeń przy ich naprawach 
polskimi wyrobami, powró­
ciliśmy do Moskwy i tu 
podpisaliśmy umowę na 
rok przyszły. Ustalone zo­
stały ilości i typy statków, 
a nawet ich nazwy, termi­
ny podstawiania jednostek 
i zakończenia robót itd.

i rządów Azji i Afryki, któ­
ra miała się odbyć w tym 
roku .w Algierze.

Wartość naszych usług w 
przyszłym roku wynosi 226 
min zł. Obejmują one remont 
18 trawlerów rybackich typu 
B-10 i B-14 o nośności po ok. 
500 ton — wszystkich z Mur­
mańska, 2 zbiornikowców ty­
pu B-70 — dziewiętnastoty- 
sięczników, 2 trampów typu 
B-31 — Są to pięciotysięczni­
ki i 2 baz śledziowych o no­
śności. po 9.800 ton typu B-62. 
Łącznie obsłużymy 24 statki 
rybackie.

...i wszystkie budowa­
ne u nas, w Stoczni Gdań­
skiej, w okresie kiedy peł­
nił pan tam funkcję dyrek­
tora. A trzeci cel podróży?

— Perspektywy rozwojo­
we na następne lata 5-latki 
Wymieniliśmy poglądy i 
wstępnie ustaliliśmy remon 
ty do r. 1970. Strona ra­
dziecka zaproponowała nam 
Przyjęcie średnio po 22 stat 
hi rocznie. A w tym nowe,
0 wielce . skomplikowanym 
wyposażeniu jednostki prze 
mysłowe, takie, jak trawle­
ry - przetwórnie typu B-15
1 B-26, dwa typy baz śle­
dziowych itd. Stocznie bę­
dą musiały się odpowied­
nio przygotować do tych 
trudnych zadań. W ciągu 
najbliższych dwóch miesię­
cy opracują one specjalne 
programy uwzględniając .w

piękne, wszyscy panowie wy 
tworni,

Organizatorzy sylwestro­
wych zabaw wysilają całą 
swoją pomysłowość, by ich 
bal był jedyny, niepowtarzal 
nv i niezapomniany, bez 
względu na to, czy odbywa 
sie w pięknej sali filhar­
monii warszawskiej, świetli­
cy zakładowej czv malutkim 
pokoiku w gronie, najbliż­
szych.

Mieszkańcy stolicy pożeg­
nają stary rok na ponad 300 
balach i zabawach. Obok 
wielkich, mających swą 
tradycje, balów w salach 
Filharmonii Narodowej, w 
Pałacu Kultury, w hotelu 
Bristol i Europejskim, war­
szawiacy wybierają się na 
zabawy urządzane przez 
zakłady pracy, kluby środo­
wiskowe, uczelnie, domy a- 
kademickie i oczywiście na 
niezliczone zabawy w do­
mach prywatnych.

Bal sylwestrowy na 400 —.... „
par, organizowany w kato- ! cll°tinionicmieckiego

Na tle tych „szaleństw’ 
nasz, w.ybrzeżowy. Sylwester 
zapowiada sie skromnie.

-----®-----

Film na 70 lat
PARYŻ (PAP), We wtorek

Obchodzono we Francji 70 roczi- -— > —- — ——
nicę powistania sztuki filmowej, j kowFch skupiających 15 tysię- 
28 grudnia 1895 r. dwaj Frań- i CV młodzieży. Organizacja pro- 
cuzi bracia Auguste i Louis! wa<*zi 117 klubów i ok. 290 
Lumiere urządzili w jednej z zespołów artystycznych. W pra

„Kochane dzieci“
NOWY JORK (PAP). W mie­

ście" Waterbury (stan Connec­
ticut) na skrzyżowaniu ulic, w 
pobliżu którego stoi szkoła, 
uczniowie zawiesili na słupie 
wielki szyld z ostrzeżeniem dla 
kierowców aut: „Uwaga! Szko­
ła! Nie przejeżdżajcie dzieci, 
poczekajcie lepiej na nauczy­
cieli!’’.

---- ©----- ,

4.1. rozpoczyna obrady
kongres ZSP

WARSZAWA (PAP). 361 de­
legatów reprezentujących 130- 
tysięczną rzeszę członków Zrze­
szenia Studentów Polskich weź 
mie udział w VI kongresie 
zrzeszenia, który obradować bę 
dzie w Warszawie w dniach od 
4 do 6 stycznia. Kongres oceni 
działalność organizacji w mi­
nionych 3 latach, nakreśli pro­
gram dalszej pracy, zatwierdzi 
zmiany w statucie i wybierze 
nowe władze naczelne ZSP.

W szkołach wyższych działa 
3 tys. grup ZSP, 495 kół nau-

paryskich kawiarni pierwszy 
publiczny pokaz filmowy de­
monstrując nakręconą przez 
siebie krótkometrażówkę „Ro­
botnicy wychodzący z fabry­
ki".

Z okazji tej rocznicy na te­
renie Francji urządźono spe­
cjalne seanse filmowe, a tele­
wizja nadała okolicznościowe 
Programy,

—m—

Przesiedleńcy
dziękują...

BONN (PAP). Rzecznik za-! *

each społecznych bierze rocz­
nie udział średnio 70 tysięcy 
studentów.—•—. 
Kooperacja 
Radom — Dania

Piasty rowerowe produkowa 
ne w zakładach metalowych 
im. Waltera w Radomiu spot­
kały z uznaniem fachow­
ców duńskich, którzy zapro­
ponowali fabryce dostawę 
tych części celem wmontowa­
nia do własnych duńskich ro­
werów. Na razie chodzi o kil­
kadziesiąt tysięcy sztuk.

wickiej Hali Parkowej, za 
inauguruje „wielki karna­
wał śląski” imprezę, która 
trwać bedzie do 22 lutego. 
W ramach „karnawału” wy 
stąpi kilkakrotnie rzadko

„ziomkoiŚwieczki dekoracyjne

Pływający dom 
dla studentów

LONDYN (PAP). Przed
kilku dniami z jednego ajw. kończącym się roku „w o-
portów szkockich odpłyną!1151ekt7wny 1 godny sposób trak 

- - towała trudne problemy prze­
siedleńców".

stwa górnoślązaków”, dr Otto 
Ulitz, wyraził w środę z oka- j 
zji zbliżającego się Nowego' Przemysł terenowy w Szpro 
Roku wdzięczność organizacji tawie uruchomił specjalną wy 
przesiedleńców dla rządu boń-1 twórnię świeczek dekoracyj- 
skiego, partii politycznych j; nych nadających się do sta- 
prasy NRF. Ulitz podziękował ' ,wiama na stoły, torty itp. Są 
rządowi federalnemu za jego to . Przedrmoty ozdobne róż- 
- jasne stanowisko wobec praw i °+d naj'

» zf ■ I wyct/ — po
kresie problemu niemieckiego", nie stojące, np. w kącie poko- 
partiom reprezentowanym w ju. Szprotawskie świece wy- 
Bundestagu za „jednomyślne syła się _ także do Ghany, 
stanowisko w kwestii niemiec- " 
kich granic wschodnich i pra­
wa do ojczyzny”, a prasie za- 
chodnioniemieckiej za to, że

duży statek pasażerski „Ca­
ledonia”. zdążający ku wy­
brzeżom holenderskim. Sta­
tek ten, zbudowany w 1948 
r., sprzedano obecnie uni­
wersytetowi w Amsterdt- 
mie i przeznaczono na 
„dom” studentów.

Sudanu i Gwinei.

Iwonicz w kostkach
Iwoniecką _ borowinę będzie 

można wkrótce nabywać W 
każdym sklepie aptecznym i 

, , , aptece. Będą to foremne kost-
Ziomkostwo górnoślązaków po ki, noszące nazwę „Iwonka”, 

witało przy tej okazji wymia-1 • Niezależnie od tego uzdro- 
nę listów między episkoptem wisko iwonickie istnieje od 
polskim I niemieckim, jako 1877 r* wytwarza sól jodobro* 
„krok na drodze do pojedna- mow9 w ilości około 260 ton 
nia obu narodów", związanych £™ZnJe’ kjó,r3 używają ćho-

WS^ Zaa rSS^ieKsktTze:
jscijanską , syłkami pocztowymi do domu
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lüs \mv, DZIENNIK BÄETYCKI

W okolicach Qui Nhon 
w ■południowym Wietna­
mie oddziały amerykań­
skie znów przystąpiły do 
operacji przeciwparty- 
zanckich. Jeden z patro­
li piechoty amerykań­
skiej, przechodząc przez 
pastwisko, na którym 
spokojnie pasły się kro­
wy, dostał się niespodzie­
wanie pod ogień snajpe­
rów. Kilku żołnierzy 
amerykańskich zostało 
rannych. Oto dwaj szpe­
racze amerykańscy pod­
czas starcia na próżno 
wypatrują, gdzie ukrył 
się nieprzyjaciel.

CAF — Photofax

Tablice dla mózgów
WSK w Świdniku rozpoczę­

ły niedawno produkcję tzw. 
tablic programowania czyli 
pulpitów dyspozycyjnych dla 
maszyn, analitycznych produ­
kowanych w kraju. Tablice te 
są polskiej konstrukcji. W 
przyszłym roku zakłady do 
starczą przemysłowi elektro­
nicznemu 2.600 takich tablic.

Górale nad Bobrem
W okolicach Żagania, Żar 1 

Lubska nad rzeką Bóbr, W 
woj. zielonogórskim osiedli kil­
ka lat temu przesiedleńcy 2 
Podkarpacia, z okolic Buko­
winy. Ostatno rozwijają pigk 
nie hodowlę owiec, wyrabiają 
bryndzę i wędzą oscypki. Po­
dobno lubuskie wyroby wcale 
nie ustępują podhalańskim.

ABTVtCUL DYSKUSYJ NY

Polskie Linie Oceaniczne w Gdyni, w konsekwen­
cji otrzymania z Inspektoratu Kontrolno - Rewizyj­
nego materiałów wykazujących nadmierny przywóz 
tkanin fabrykowanych ze sztucznego tworzywa, po­
czyniły odpowiednie kroki dyscyplinarne wobec za­
łóg kilku statków linii północnoamerykańskich m. 
in. „Staszica” i „Romera”. Część załóg tych statków 
została zmustrowana, a następnie wręczono im wy­
powiedzenie pracy. W sumie, w pierwsze,i decyzji 
zwolniono 39 marynarzy.

siegi pływania (w zależnoś marynarz sprzedaje.

NA przykładzie kilkudzie 
sieciu ukaranych mary 

narzy. chciałabym wyjaśnić 
dwie sprawy, rozgranicza­
jąc je. Mianowicie — za co 
zostali ukarani — czy za to. 
że .przywieźli do kraju nad­
mierne ilości towaru, bez 
pokrycia w swoich zarob­
kach dewizowych, czy też 
za to. że sprzedali. Za­
łożenie brzmi: nie sprze­
dawać. W przytoczonym 
wypadku — marynarze zo­
stali ukarani przede wszyst­
kim za to, że nie potrafili 
wytłumaczyć skąd mieli 
pieniądze na zakup wielkiej 
ilości tkaniny, skoro jej war 
tość przekraczała ich zaro­
bek. Dotychczas, armator u- 
nikał stosowania tego ro 
dzaju kar za sprzedaż 
przywiezionych rzeczy, jeśli 
dotyczyły one ilości niewiel 
kich. Marynarz sprzedając 
zawsze jednak ponosił ja-

Nareszcie normalne życie

Pierwszy miesiąc Teatru Wielkiego
Od wczesnego ranka warczą odkurzacze, dzie­

siątki kobiet uzbrojonych w najróżniejsze rekwizyty 
przywraca nieskazitelną czystość posadzkom, lustrom, 
pomieszczeniom potężnego zaplecza. Potem zasiadają 
przy biurkach pracownicy administracyjni. Z sal 
prób dobiegają dźwięki instrumentów. Zaczyna się 
pracowity, zwyczajny dzień najnowszego i najwięk­
szego teatru w Polsce.

pisze się nadal, 
życzliwie.

Rzeczowo i

ECHA WIELKICH DNI

M
ne premiery bez ulgowej

IJA miesiąc od chwili taryfy., Zresztą zdawkowa
kurtuazja nikomu by na>gj Widzów, p. 
dobre nie wyszła.przekazania symbolicz­

nych kluczy dyrektorowi 
Śliwińskiemu. Niemniej 
choć minęły wielkie dni ga­
lowych przedstawień, choć 
co wieczór zapełniają widow 
nie panie w mniej stroj­
nych toaletach, niż te, jakie 
oglądaliśmy ną ekranach 
TV 20 listopada, zaintereso­
wanie Teatrem Wielkim nie 
spada. W towarzyskich roz­
mowach powraca echo tam­
tego „Strasznego dworu”, w 
którym dzięki TV uczestni­
czyła cała Polska. Ten i ów 
próbuje ze znawstwem roz­
prawiać o wadach akustyki. 
Ci co już zdążyli być na któ 
r.ymś z przedstawień, są w 
towarzystwie mile widziani. 
Reszta ma na to niewątpli­
wą ochotę.

Nie mija także zainteresowa 
nie nasza sceną operową na 
świecie. W pierwszej dekadzie 
grudnia przyjechał do Warsza 
wy znakomity rodak Artur 
Rubinstein, by uczetniczyć w 

. przedstawieniu „Króla Roge­
ra”. Wyjechał zachwycony i 
spektaklem i teatrem.

CZEKAMY
NA „JEZIORO ŁABĘDZIE”

NA premiery otwarcia 
wybrano bardzo trafnie 

utwory kompozytorów pol­
skich: „Straszny dwór”,
„Halkę*’, „Króla Rogera” i 
„Pana Twardowskiego”.
Pierwszym spektaklem, któ 
ry odbył się już niejako w 
trybie normalnym, był „Don 
Carlos” Veräiego. Wchodził 
już poprzednio do repertua­
ru Opery Warszawskiej, jed­
nak wznowienie na scenie 
Teatru Wielkiego wymagało 
oczywiście sporo pracy. Ko­
lejnym klasykiem, który 
zagościł na placu Teatral­
nym, jęst Igor Strawiński. 
Premiera jego „Króla Edy­
pa”, „Orfeusza” i „Święta 
Wiosny” odbyła sie 11 grud­
nia.

Ale w każdym teatrze 
ważne jest nie tylko to, co 
sie dzieje na scenie. „Nor­
malne życie” toczy sie w 
salach prób. Trwają obecnie 
intensywne przygotowania 
do premiery baletu Czajkow 
skiego „Jezioro Łabędzie”, 
pod kierunkiem Mieczysła­
wa Mierzejewskiego. Pre­
miera już 15 stycznia. Przy 
stąpiono także do prób arcy­
dzieła Gounoda: „Faust”.
BEZ TARYFY ULGOWEJ

PRASA warszawska, po 
należnych z okazji ot­

warcia „wstępniakach”, chy
ba słusznie omawiała kolei

WSPÓŁPRACA 
Z KRAJEM

NORMALNE życie teatru 
to również kasa. Po 

spektaklach premierowych, 
na które wchodziło sie za 
zaproszeniami. codziennie 
ustawiają sie ogonki po 
bilety. Jak nas poinformo­
wał kierownik Biura Obsłu- 

Przetakie- 
wicz. przede wszystkim

kieś ryzyko, gdyż zasada 
pozostawała niezmieniona — 
na handel przywozić nie 
wolpo, Rygor ten, siłą rze­
czy, obejmował i takie sytua 
cje. kiedy to. marynarz pły 
wając przez parę lat regu­
larnie. mógł zaopatrzyć 
dom i rodzinę w potrzebne 
przedmioty, a aktualnie 
przywożone „naddatki” sprze 
dawał... pomimo że formal' 
nie istniał zakaz sprzeda­
ży. Ważne przecie? było nie 
życiowe zarządzenie.

MOŻE ZARZĄDZENIE 
PRZESTARZAŁE?

PARAGRAF 2 p. 1 zarzą 
dzenia nr 87 ministra 

żeglugi i gospodarki wod­
nej z dnia 15 września 1959 
r. mówi:

„Zabrania się dokonywania 
przez członka załogi przewo­
zu na statkach przedmiotów, 
których ilość luh rodzaj wska 
żują na ich PRZEZNACZE­
NIE DO SPRZEDAŻY, jak 
również przedmiotów, których 
wartość przekracza sumę za 
sphów dewizowych członka za 
łogi z tytułu wypłaconego mu 
w danym rejsie dodatku de­
wizowego”.
Punkt 2:
„Naruszenie zakazu o któ­

rym mowa będzie uważane za 
ciężkie naruszenie obowiązków 
służbowych i pociągnie za so­
bą zastosowanie sankcji służ­
bowych i dyscyplinarnych do 
wydalenia z floty włącznie.
Tyle zarządzenie. W 

praktyce było inaczej.

me ^ ____
M. in. Roman Szydłowski w \ vv 

„Trybunie Ludu” omawiając , sprzedaje Się bilety zbioro- 
straszny dwór” wytknął in- we. Uprzewilejowane są 
sceniratorom nadmierną „ce- zakłady pracy i szkoły. Nie- 
lebrę”, inni recenzenci rów­
nież ustosunkowując się do 
poszczególnych wykonawców, 
bądź co bądź gwiazd pierw­
szej wielkości, rzeczowo bez 
pochlebstw oceniali ich wy­
stęp na nowej scenie.

Pojawiły się też pierwsze pu 
blikacje ogólniejszej natury.
Zabrał głos Ludwik Hieronim , .
Morstin, nasz znakomity dra i sltiej. Widzowie Z 
maturą, sue-eruiac,
Wielki użyczał od
czasu sceny wielkim drama- . . , . . . .
tom romantycznym, by tu stać. Najczęściej przyjezdza- 
można było wystawić wyspiań.ją na przedstawienie miesz- 
skiego, który „widział swój ńc Olsztyna, Białegosto-
teatr ogromny”, z kolei Z.
Sierpiński wszczął polemikę ku 1 Lublina. Oczywiście 
z malkontentami, którzy wy- ; zbiorowo, za TDOŚredniCtwem 
brzydzają na te czy inne „wa j ^ Orbisu”, „Gromady”, lub

zakładowym.
Irena SOLlNSKA

mniej, pewna ilość pozostaje 
dla indywidualnych szczęś­
liwców. Sprzedano też 300 a- 
bonamentów z 20 proc. zniż 
ka już na 1966 r.

Teatr Wielki służy nie 
tylko publiczności warszaw- 

innych
by'Teatr :miast maja swoje przywile 

lie i

dy” Teatru Wielkiego, choć... , .
jeszcze wewnątrz nie byli. ' autokarem 
Tak więc o Teatrze Wielkim <

ci od długości linii), w każ­
dym zasięgu ustalono odpo­
wiedni dodatek dewizowy i 
tak np. starszy marynarz o- 
trzymuje za dobę w mo­
rzu w I zasięgu — 55 cen­
tów, w II — 68 w
III 70 i w IV 80 centów. 
Łatwo obliczyć, że tenże st. 
marynarz pływając w cią­
gu pełnego roku i zarabia- 
iąc 80 centów dziennie, za 
robi przez rok 292 dolary. 
Za 80 proc. zarobionych de­
wiz może kupić w obcych 
portach prezenty i przywieźć 
je do kraju. Może więc ku 
pić, przywieźć, ale według 
istniejących zarządzeń, nie 
może sprzedawać. Jak wia­
domo — i tak sprzedaje!

Część marynarzy uważa 
jednak dodatek dewizowy 
za zbyt mały i zabiera dewi 
zy z kraju nielegalnie, lub 
handluje miedzy obcymi 
portami. Jest to flzialalność 
karalna. Co do tego nie 
m a taryfy ulgowej, a ko­
nieczność ograniczeń jest 
uzasadniona choćby tym 
że w naszym społeczeństwie 
nie może być akceptowana 
sytuacja kiedy to w ciągu 
3 rejsów marynarz x „zaro­
bił” 240 tys. zł.

MARYNARZ 
GŁÓWNY DOSTAWCA?

W ŚRÓD marynarzy ulęgła 
sie tradycja sprzedaży. 

Nie przypominanie sankcji 
w odpowiednim czasie, nie 
stosowanie przez armatora 
w ciągu wielu lat zarządze­
nia z 1959 r., ogólna toleran 
cja sprzedaży doprowadziły 
do pewnego rodzaju „przy­
zwyczajenia handlowego”. I 
trudno winić o to samych 
marynarzy. Każdy mary­
narz — pomimo obecnego

pod zarzutem popełnienia 
wykroczenia zgodnie z tym 
co mówi zarządzenie nr 87.

CZY
SWOBODA SPRZEDAŻY?

NASI marynarze w ob­
cych portach często by 

wają na statkach różnych 
bander, odwiedzają m. in. ko 
lęgów radzieckich, prowadzą 
z nimi rozmowy. Dowiadują 
sie, że w Związku Radziec­
kim nie stosuje się tak o- 
strych jak u nas rygorów 
celnych. Marynarze ra­
dzieccy mogą do kraju przy 
wozić powolne ilości towa­
ru. byle w ramach swoich 
zarobków. Dlaczego nie za­
prowadzić tego u nas? 
Słusznym wyjściem byłoby 
niedwuznaczne określenie, 
że marynarz może przywo­
zić tylko w ramach za­
robionych dewiz. Zezwole­
nie na zakup za zarobione 
dewizy z równoczesnym do 
puszczeniem dowolności w 
dysponowaniu przywiezio­
nym towarem, pozostawienie 
swobody decyzji czy zosta­
wić go na użytek domowy 
czy też sprzedać. Wykazanie 
sie przed władzami celny 
mi — przywiozłem to, w 
takiei ilości, za tyle zarobio­
nych w morzu dewiz, uproś 
ciłoby cały problem.

Celnicy często zarzucają ma 
rynarzom celowe zaniżanie 
cen na niektóre przywiezione 
artykuły np. marynarz twier­
dzi. że płaszcz włoski kosztu­
je 3 dolary, a celnik że •>

8

d., skarpetki 12 centów, zal 
celnik mówi, że 15, radio trap 
zystorowe według marynarza 
kosztuje 22 dolary, według cel 
nika 35 dolarów. Powinien ist 

ieć umiar w ocenie tego 
czy marynarz zaniżył czy tet 
nie zaniżył ceny. Tym bar­
dziej, że celnicy zazwyczaj kl< 

rują się ocei ami wolnoryn­
kowymi w określaniu wartoś­
ci przywiezionych artykułów.
W tym wypadku wyjściem by 
łobv ustalenie jednego stałe­
go cennika zawierającego ce­
ry na średnim poziomie.

KIEDY
STOSOWAĆ SANKCJE?

Zrozumiałe są dwai
rygorystycznie prze*i 

strzegane i surowo karane 
wypadki naruszenia zakazu 
— wywożenia dewiz z kra­
ju i handel miedzy obcymi 
portami stosowany na wiel 
ką skale. Zrozumiałe także 
sa sankcje stosowane przez 
władze celne i przez armato 
ra w wypadku jaskrawego 
przekroczenia limitu żaku- 
pów, a co za tym idzie nie­
możliwość wyjaśnienia zai 
jakie pieniądze kupiono, to­
war. Są to rygory oczywiste. 
Natomiast sam fakt dokony 
wania sprzedaży towaru 
przywiezionego przez mary­
narza, nie powinien podlegać 
sankcjom. To czy marynarz 
przywiezie coś do użytku O- 
sobistego lub dla rodziny» 
czy też po prostu zaniesie 
do punktu skupu — nie po­
winno być przedmiotem u- 
rzędowych określeń. Reszta 
bowiem należy do wydziału 
finansowego, który w wy­
padkach wyraźnego „handlo 
wania i wzbogacania się** 
wymierzałby podatek docho­
dowy,

Maria LENG ,

Tradycyjnie już, nie było'ścisłego zakazu. sprzedaje 
ono honorowane przez ma- i co§ nje w punkcie sku
rynarzy, ani egzekwowane 
przez odnośne władze. Czy 
zatem tak sformułowany 
punkt 1 zarządzenia ma ra­
cje bytu, czy jego treść jest 
słuszna i potrzebna? Jest 
to pytanie zasadnicze. Suge 
rule (opierając sie na wie­
lu rozmowach) pozostawie­
nie drugiej jego części mó­
wiącej o zakazie przewozu 
przedmiotów, których war­
tość przekracza zarobek de­
wizowy marynarza.

DEWIZY —
DODATEK ZA ROZŁĄKĘ?

Dodatek dewizowy — 
to niejako „dieta” ma 

rynarza. Jest przeznaczony 
na jego użytek w obcym 
porcie. Jak marynarze wy­
korzystują go? W olbrzymiej 
większości owe zarobione w 
morzu dewizy przeznaczają 
na zakup pr£zentów. Dla 
zilustrowania wysokości do­
datku dewizowego, podaję 
przykład: istnieją cztery za

pu towarów pochodzenia za­
granicznego. w komisie, w 
sklepie prywatnym — wszy­
scy o tym wiedzą, poczyna­
jąc od władz celnych, koń­
cząc na władzach finanso­
wych. To fakt, co do które­
go nie można zastosować 
żadnej formy dyskrecji, ma 
rynarz jest dostawcą na 
rynek krajowy atrakcyj­
nych. poszukiwanych rzeczy. 
Sam fakt sprzedaży nie wy 
daje sie być szkodliwy, nie­
prawidłowe są tylko, formy 
„dvstrybucu” przywieziony­
mi artykułami.

W tej sytuacji urealnienie 
istniejących przepisów staje 
sie koniecznością. Według 
książki celnej wolno przy­
wieźć określona ilość arty­
kułów. które z.góry przecież 
wiadomo częściowo będą 
sprzedane, bo sa za wielkie 
na użytek domowy np. 30 
par butów czy tyleż poń­
czoch. Gdy logicznym bie­
giem rzeczy cześć towaru

mmmm®

Działalność polityczna organizacji niemieckich w Polsce 
międzywojennej dotychczas nie znalazła należytego oś­
wietlenia, mimo, iż problem mniejszości niemieckiej na 
ziemiach polskich w dwudziestoleciu tym od dawna wi­
nien stać się przedmiotem wszechstronnych badań naszych 
historyków. Problem mniejszości niemieckiej na ziemiach 
Polski międzywojennej nie jest przecież tematem wyłącz­
nie historycznym, pozbawionym odniesień politycznych w 
dniu dzisiejszym. Wręcz przeciwnie — wiąże się on wciąż 
jeszcze z aktualnymi tendencjami rewizjonistycznymi 
określonych środowisk zachodnioniemieckich, odżywa w 
różnych koncepcjach polityki wschodniej NRF, inspiruje 
działania propagandowe ośrodków kierowniczych organi­
zacji przesiedleńczych w państwie mieniącym się spadko­
biercą III Rzeszy. Wielu wybitnych aktywistów volks- 
deutscherskich, b. obywateli międzywojennego państwa pol­
skiego, żyje dziś i nadal rozwija ożywioną działalność an­
typolską w Niemczech zachodnich. Ci dawni organizato­
rzy hitlerowskiej V kolumny na ziemiach polskich świa­
domie i energicznie preparują historię mniejszości nie­
mieckiej w Polsce, przykrawając jej dzieje międzywojen­
ne do aktualnych potrzeb propagandy rewizjonistycznej, 
skierowanej przede wszystkim przeciwko interesom pań­
stwowości polskiej.

NIE jest rzeczą przypad­
ku, że w NRF już prze­

szło 10 lat temu zaczęły sie 
pojawiać opracowania hi­
storii mniejszości niemiec­
kiej w Polsce międzywojen­
nej. Autorzy tych prac po­
stawili sobie wyraźnie za­
danie rehabilitacji politycz­
nej przedwojennych nie­
mieckich ugrupowań nacjo­
nalistycznych, mobilizują' 
cych ówcześnie ludność nie 
miecką na na,szych obsza 
rach do służby dla Rzeszy 
narodowo - socjalistycznej. 
Generalna teza propagando-

wykazać, że mniejszość nie­
miecka w Polsce międzywo­
jennej byłą obiektem syste­
matycznych prześladowań 
narodowych, wskutek czego 
musiała oddać sie w opie­
kę Rzeszy hitlerowskiej. Ta 
absurdalna, jawnie sprzecz­
na z rzeczywistością histo­
ryczną koncepcją, dopaso 
wana do wymogów polity­
cznych współczesnego re- 
wizjonizmu zachodnionie' 
mieckiego, wymaga jak naj­
mocniejszego przeciwdziała­
nia z naszej strony. Obo­
wiązek demaskowania po-

wa wyznaczającą linię tego i wiązań dzisiejszego „prawa 
gatunku historiografii za-|do stron ojczystych”, któ- 
chodnioniemieckiej sprowa-jrym szermuje się tak bar-
jdzą się dQ jednego hasła; Idzo w Niemczech zachod­

nich, z odpowiednikami ide­
ologicznymi lansowanymi 
niegdyś przez organizacje 
volksdeutscherskie również 
i w Polsce międzywojennej, 
ciąży nie tylko ną publicy­
stach polskich doby współ­
czesnej. Ujawnianie prawdy 
historycznej w celu przy- 
gważdżania kiamstw propa­
gandy rewizjonizmu anty­
polskiego należy także do 
zadań naszych historyków.

Niestety, zainteresowania 
polskich historyków okresu 
najnowszego wciąż w zbyt 
małym stopniu kierują się 
w tę stronę, wciąż niedo­
statecznie odpowiadają po­
trzebie zwalczania politycz­
nych zamierzeń historiogra­
fii ząchodnioniemieckiej, u- 
siłującej narzucić opinii 
międzynarodowej określony 
jednostronny obraz stosun­
ków polsko - niemieckich 
Dlatego z satysfakcja nale­
ży odnotować każdą polską 
pracę naświetlającą choćby 
najdrobniejszy odcinek tych 
stosunków. Kążda bowiem 
praca oparta o źródła doku 
mentalne wnosi cenny wkład 
do naszej wiedzy o histo­
rii zmagań polskich z na 
porem niemieckim. Każda 
pozwala lepiej zrozumieć 
niedawną przeszłość, tak 
jeszcze żywą w pamięci na­
szego społeczeństwa. Każda 
wreszcie ułatwia wyciągnie­
cie odpowiednich wniosków 
na dzień dzisiejszy i na 
przyszłość.

DO nielicznych prac pol­
skich traktujących fa 

chowa O problemach mniej­

szości niemieckiej w latach 
poprzedzających drugą woj 
nę światową dołącza się 
ostatnio książka Seweryna 
Osińskiego pt. „V KOLUM­
NA NA POMORZU GDAŃ­
SKIM”. Jest to obszerne, 
źródłowe opracowanie mię­
dzywojennej działalności po­
litycznych organizacji mniej 
szóści niemieckiej na tere­
nie Gdańska i dawnego woj. 
pomorskiego w latach 1933 

1939. Autor*) zebrał jed­
nak dane informujące rów­
nież o kształtowaniu się 
stosunków wewnątrz spo­
łeczności niemieckiej ną Po 
morzu od chwili li ego po­
wrotu do Polski. Zarysował 
stosunki narodowościowe na 
tym obszarze począwszy od 
1919 r., przedstawił struk­
turę społeczno - gospodar­
czą mniejszości niemieckiej 
oraz powiązania organizacji 
Niemców pomorskich z ów­
czesnymi organizacjami re­
wizjonistycznymi w Rzeszy. 
Tym samym dał czytelniko­
wi elementy umożliwiające

morzu, Min. Spraw Wew­
nętrznych, Min. Spraw Za­
granicznych oraz dowódz­
twa Okręgu Korpusu VIII.

W świetle tej dokumenta­
cji antypolska, agenturalna 
robota przywódców
Deutsche Vereinigung, Jung 
Deutsche Partei i innych 
formacji organizacyjnych
mniejszości niemieckiej re­
gionu pomorskiego ujawnia 
się bezspornie. Fakt ten sta 
je przed oczyma współcze­
snego adresata książki Osiń 
skiego tak samo jasno, jak 
przed dwudziestu paru laty 
przed oczyma adresatów 
ówczesnych raportów władz 
bezpieczeństwa oraz Oddzia 
łu II Sztabu Głównego. Tyl 
ko dzisiejszy czytelnik zna 
już ciąg dalszy historii u 
chwyconej na gorąco w ra­
portach, które ówcześni od 
biorcy beztrosko odkładali 
ad acta, powodowani wzglę 
darni na „wyższą politykę” 
I dlatego dzisiejszy odbior­
ca książkę Osińskiego prze 
czyta z należytym zrozumie

Szklany eksport

prześledzenie właściwie ca- j niem, z pasją i goryczą jed- 
łego procesu hitleryzacji u- nocześnie. Wybaczy też au- 
grupowań niemieckich na torowi szereg drobnych po 
Pomorzu, w którym to pro- tknięć i zbyt uogólniaj ą- 
cesie istotną rolę przekaźni- cych sądów, nie zawsze od- 
kową odegrał Gdańsk wy- powiadających ówczesnej 
posażony w stątus wolnego rzeczywistości polskiej. Per 
miasta. Szczególnie cenną spektywa historii nie zaw
5ec.h* *52 , <**«. Już VO świętach,

to podsumować eksportowy bi­
lans produkcji świecidełek 
choinkowych największej w kra 
ju wytwórni tego typu w Jaśle. 
Otóż miejscowa spółdzielnia 
wysłała tylko do 5 krajów za­
morskich (USA, Szwecja, Ka­
nada, Urugwaj i Singapur) » 
tys. grossów (1.200.000 sztuW 
ozdób choinkowych,

Dnia 28 bm. budowniczo­
wie Kombinatu Azotowego 
w Puławach podsumowali 
realizację zobowiązań, pod­
jętych w bieżącym roku w 
ramach tzw. akcji „Puławy 
500”. Na uroczystość pod­
sumowania tej akcji przy­
byli m. in. członek Biura 
Politycznego KC PZPR, prze 
wodniczący CKZZ Ignacy 
Loga-Sowiński, ministrowie: 
budownictwa i przemysłu 
mat. budowlanych — Ma­
rian Olewiński i przemysłu 
chemicznego — Antoni Rad­
liński oraz gospodarze zie­
mi lubelskiej: I sekr. KW 
PZPR — Władysław Kazdra 
i przewodniczący Prez. WRN 
— Paweł Dąbek. W czasie 
spotkania dyrektor naczelny 
Puławskiego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Przemysłowe­
go inż. Eugeniusz Praczuk 
omówił wyniki akcji „Puła­
wy 500”, w której wyróżni­
ły się przede wszystkim za­
łogi: Mostostalu z Warsza­
wy, Hydrobudowy 6, Elek* 
trobudowy, Energomontażu 
Północ oraz Puławskiego 
Przedsiębiorstwa Budowni­
ctwa Przemysłowego. Z ko­
lei przewodniczący Między­
zakładowej Rady Związków 
Zawodowych Stanislaw Klim 
czuk wręczył I. Lodze-So- 
wińskiemu meldunek o po­
myślnym przebiegu akcji.

Na zdjęciu: goście zwie­
dzają puławski kombinat (od 
lewej) dyr. Zjednoczenia 
Stasiak, minister Olewiński, 
Ignacy Loga-Sowiński, dyr. 
Zdebik, I sekretarz KW 
PZPR w Lublinie Kozdra 
(w głębi).

CAF ~ surowiec

jest stopień wykorzystania nje wyważyć faktyczne pro- 
materiałów archiwalnych porcje zjawisk.
pochodzących ze zbiorów 
tajnych akt ówczesnego 
Urzędu Wojewódzkiego Po­
morskiego w Toruniu, sta­
rostw powjątowych na Fo-

witoia
CHEŁMIKOWSKI

*) Seweryn Osiński, V ko­
lumna na Pomorzu Gdańskim,
Książka i Wiedza, 1965. str. 318.
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Szkolą, ale fak?
Do najbliższej letniej Olimpiady w Meksyku wprawdzie 

jeszcze cztery lata, do następnej zaś Centralnej Sparta­
kiady blisko trzy, jednak już obecnie warto się zastano­
wić nad kierunkami pracy szkoleniowej w klubach na­
szego województwa, właśnie pod kątem tych dwu wiel­
kich imprez. Wprawdzie za udział reprezentantów w Olim­
piadzie województwo nasze nie będzie dodatkowo punk­
towane, niemniej zawsze to przyjemnie móc się pochwa­
lić, że to z naszego terenu wywodzą się mistrzowie, czy 
wicemistrzowie olimpijscy. Wyniki Centralnej Spartakia­
dy mają dla odmiany dość wyraźną wymowę w ocenie 
pracy sportowej poszczególnych województw, stąd też i 
nasze ambicje zajęcia jak najlepszych miejsc są zrozu­
miałe.

ŻLE SIĘ DZIEJE 
W KLUBACH

ROBLEMAMI pracy szko

nowczo za dużo i albo na 
miejscu nie ma odpowied­
niej bazy, tzn. dość licznej 

_ grupy uzdolnionej w okre- 
leniowej aktywu zatrud ślonym kierunku młodzieży,

„Krzyżówki ze strażakiem“
. Licznych uczestników krzy- 
żówkowo-strażackiej zabawy, 
której wyrazem była zamiesz­
czona w dniu 19 bm. „KRZY­
ŻÓWKA ZE STRAŻAKIEM” 
zawiadamiamy, że zapowiedzia­
ne na wtorek (28 bm.) losowa­
nie nagród już się odbyło. Nim 
zdradzimy nazwiska tych, na 
których padł los szczęścia, po­
damy prawidłowe rozwiązanie. 
A oto ono:

POZIOMO — hydrant, Talma, 
palladium, areopag, Nenni, Aar, 
AW, dratwy, tonaż, boy, uek, 
apor (ropa), Don, Erna, arka- 
na, skat, Ordona, lew, yb (by), 
byk, Locarno, aparat, dy, to­
porek, jodła, as, rak, jerzyk.

PIONOWO — herbata, apanaż, 
Narew, tlen, tapiry, Ada, liga- 
tura, mu, Ameryka, London, 
Awentyn, opary, Nordkap, ar­
ko, boa, dna, Ekwador, Ankara, 
sec, obuta, lot, bosak, lak, 
rydz, por, rek, os, je, ły.

Zaś hasło brzmi: „ZAPOBIE­
GAJ POŻAROM!”

Fundowane przez Inspiratora 
konkursu ZARZĄD OKRĘGU 
WOJEWÓDZKIEGO ZWIĄZKU 
OCHOTNICZYCH STRAŻY PO­
ŻARNYCH W GDAŃSKU na­
grody otrzymują: budzik marki 
„Pionier” — Kazimierz Naczk, 
Wejherowo, ul. 12 Marca 208; 
komplet elektryczny na choin­
kę — Stefan Orłowski, Gdańsk- 
Oiiwa, ul. Śląska 29 kl. C m. 3; 
komplet elektryczny na choin­
kę — Zdzisław Wolańczyk, 
Sztutowo, pow. Nowy Dwór Gd.,

Kariera Szydłowca
Szydłowiec znów zasłynął 

wśród rzeźbiarzy i kamienia­
rzy. Powodem chwały są miej­
scowe piaskowce wykopywane 
w kamieniołomach. Poza Tea­
trem Narodowym w Warsza­
wie, Teatrem Nowym w Ło­
dzi oraz pomnikiem Powstań­
ców v/ Poznaniu — z Szydłowiec 
kiego piaskowca wykonano o- 
statnio np. cokół do pomnika 
księcia Józefa Poniatowskie­
go, który przeniesiono przed 
gmach Prezydium Rady Mini­
strów przy Krakowskim Przed­
mieściu.

Z Mielca do siedziby RWPG
Na budowę gmachu RWPG 

w Moskwie potrzeba wielu 
tzw. ' elementów osłonowych 
do ścian, wykonanych z alu­
minium, szkła i stall. Produk 
cję tych detali budowlanych 
zlecono mieleckiej WSK, któ­
rej konstruktorzy opracowali 
także prototyp zbrojenia ścia. 
ny.

W pracach technologicz­
nych oryginalnej konstrukcji 
pomagali fachowcy z Ir«+vt”- 
tu Spawalnictwa w Gliwi­
cach.

ul. Zaułek 8; damskie rękawicz­
ki skórzane — Stanisław Król, 
Gdynia, ul. Kwidzyńska 20 m. 
8; aparat fotograficzny „Druh” 
— Franciszka Adrian, Byd­
goszcz, ul. Jezuicka 6 m. l; ka­
seta kosmetyczna męska — Bo­
gusław Nagórski, Gdańśk- 
Wrzeszcz, ul. Racławicka 2 m. 
1; Kaseta kosmetyczna męska — 
Zofia Dylkiewicz, Tczew, ul. 
Bałdowska 48 m. 3; albumy 
pt. „Gdańsk" — Jan Kolobrzes- 
ski, Gdańsk-Wrzeszcz, ul. Grun­
waldzka 75 m. 11; Bogumiła Jóź 
wiak, Gdynia, ul. Czerw. Kosy­
nierów 102; Ryszard Filipowicz, 
p-ta Krążnica Jara, pow, Lublin; 
Bogumił Łęczyński, Gdańsk, 6, 
ul. Grunwaldzka 79 m. 6; Li­
dia Toporowicz, Gdynia, ul. 
Słowackiego 4a; Henryk Waw- 
rzykowski, Elbląg, ul. Świer­
kowa 31 m. 4; Jolanta Sobies- 
ka, Gdańsk-Oliwa, ul. Słupska 
27 m. 3b; Irena Potocka 
Gdańsk, ul. Długa 52-53 m. 1; 
Waleria Felchnerowska, Kopyt- 
kowo, p-ta Smętowo, pow. Sta­
rogard Gd.; Jerzy Szylin, 
Gdańsk-Siedlce, ul. Tarasy 12 
m. 4; album pt. „Jugosławia” 

Andrzej Kesler, Gdańsk- 
Wrzeszcz, al. Zwycięstwa 34 m. 
4; a damskie kasety kosmety­
czne — Irena Dryl, Wejherowo, 
ul. Harcerska 20 m. 11; Witold 
Wąsowicz, Sopot, ul. Okrzei 3 
m. 6; Kazimiera Cherek, Łapi- 
no, p-ta Kolbudy, pow. Gdańsk.

Po odbiór takich nagród, jak 
budzik, komplety elektryczne 
na choinkę i rękawiczki, pro­
simy zgłosić się osobiście do 
idministracji naszej gazety, 
pokój 207, w godzinach od 8 
do 16. Pozostałe nagrody wyś­
lemy pocztą.

REDAKCJA ze swej strony 
przeznaczyła PIĘTNAŚCIE NA­
GRÓD książkowych, które wy 
losowali: Jadwiga Witkowska,
Kwidzyn, ul. Dzierżyńskiego 23 I 
(Dom Dziecka) ; Jerzy Karwiń-1 
ski, Wrzeszcz, ul. Kossaka 4 
m. 5; Witold Miłosierny, 
Gdańsk-Oliwa, ul. Mściwoja 29; 
Stanisław Lesner, Puck, ul. 
Zamkowa 2; Genowefa Pupel, 
Gdynia, ul. Kasprzaka 11 m. C; 
Renata Madalińska, Lębork, ul. 
Stalingradu 4 m. 5; Janusz Li­
siecki, Lębork, ul. Różyckiego 
9; Stanisława Suwała, Gdańsk- 
Wrzeszcz, ul. Nowowiejskiego 
H* Florian Zenker, Elbląg, ul. 
Teatralna 19 m. 9; Helena Ku­
cińska, Elbląg, ul. Ogrodowa 
22a m. 1; Zofia Jaroszkiewicz, 
Gdańsk-Wrzeszcz,, ul. Grunwaldz 
ka 57 m. 7; M. Grzegorzewska, 
Elbląg, ul. Komeńskiego 8 m. 
10; Zygmunt Przechowski, 
Gdańsk, ul. M. Reja 32/D-10; 
Ryszard Zakrzewski, Wejhero­
wo, ul. Rogali 3; Zofia Orłow- 
wo, Gdańsk-Oliwa, ul. Śląska 
29 kl. C m. 3.

Zwycięzcom, jak i pozostałym 
uczestnikom ŻYCZYMY w imie­
niu Wojewódzkiego Związku 
OSP i naszej redakcji wpro­
wadzenia w czyn hasła „ZA­
POBIEGAJ POŻAROM!”.

nionego w klubach sporto­
wych naszego wojewódz­
twa zajmuje się wiele in­
stancji, ,m. in. Wojewódzki 
Zespół Metodyczno - Szko­
leniowy. Stwierdzono, że 
większość zarządów klubów 
nie zajmuje się należycie 
programowaniem pracy szko 
leniowej. Najczęściej kadra 
robi to, co jej odpowiada, 
co jej jest nawygodniejsze 
często dla chwilowych ko­
rzyści, angażuje się też w 
pracy tylko na tyle, na ile 
sama sobie to ustali. Na­
gminnym zjawiskiem w klu 
bach jest brak okresowych 
planów szkoleniowych w 
poszczególnych sekcjach, u 
poszczególnych instrukto­
rów. Zarządy klubów nie 
pomagają zresztą w układa­
niu takich planów, a jeżeli 
już nawet plany istnieją, to

dozwolonych chwytów: fał­
szowania dokumentów (np. 

, kart zgłoszeń w piłce noż­
nej), roczników, a nawet 

; notowano fałszowanie kart 
; zdrowia.
j Tego rodzaju karygodne 
i czyny i jakże wypaczają- 
; ce charaktery powierzonej 
| opiece działaczy klubowych 
; młodzieży, wymagają natu­
ralnie jak najostrzejszych 
sankcji. Kiedy jednak sank 
cje takie na klub spadają 
podnosi się krzyk o krzyw­
dzie jaką się sportowi tego 
miasta wyrządza. Gdzie 
jednak byli działacze klu­
bu, gdyż przez lata źle pra­
cujący instruktor, nie pra­
cujący zarząd klubu, wy­
rządzali na pewno większą, 
bo niczym nie usprawiedli­
wioną krzywdę młodzieży?

It. STANOWSKI

SPORT SPORT ©

albo też instruktor prowa 
dzi niewłaściwą pracę szko­
leniową.

POPRAWMY NIE TYLKO 
BAZĘ, ALE I SAMĄ 

PRACĘ
0 OSTAWI, być moża ktoś 
“ mi zarzut, że nie wszę­
dzie są odpowiednie warun­
ki do prowadzenia właści­
wej pracy szkoleniowej.
Zgoda, ale 20 lat, to chyba 
dość długi okres czasu na 
stworzenie takiej bazy. Je-! W lekkiej atletyki już dziś 
żeli gdziekolwiek jeszcze ? zainteresowaniem oczeku- 
miejscowe władze nie po-! ^ rozpoczęcia sezonu lek- 
trafiły bazy takiej stwo-1 -^atletycznego na Wybrzeżu, 
rzyć, trudno przypuścić, aby j yelem zorientowania się w
w ciągu najbliższych paru imWezapk 1- a- w r9k!1
1 ____ ___ ■__• .„u zwróciliśmy się o mforma-

lli

Puszcza Biebrzańska, leżąca w półnomo-wschod- 
nim rejonie kraju jest naj większym u nas rezerwa­
tem łosi. Żyje ich tu około 400 sztuk. Najbardziej 
upodobały sobie jednak uroczysko „Nowy Świat” 
i tu próbował uwiecznić je fotoreporter. Mimo usi­
łowań nie udało się podejść do tych pięknych 
zwierząt dość blisko i można je było fotografować 
tylko z dalekiej odległości.

Na zdjęciu: łoś w Puszczy Biebrzańskiej.
CAF — Rosiak

SPORT SPORT SPORT © SPORT ©

Plany wybrzeżowych lekkoatletów w 1366 roku

lat nagle sumienie ich ru­
szyło. Stąd też trzeba zwró 
cić uwagę przede wszyst­
kim na pracę kadry instruk

dla odmiany nikt nie kon- żorskiej, gdyż jak mi wia-
troluje ich realizacji. Czę­
stym wreszcie zjawiskiem 
jest łączenie przez kadrę 
instruktorską grup seniorów 
i juniorów, czasem nawet 
młodzików w jedną, mimo 
konieczności stosowania wo 
bec tych grup zupełnie in­
nych sposobów przeprowa­
dzania zajęć.

W TERENIE NAJGORZEJ

Najgorzej jest w 
mniejszych klubach te­

renowych. Właśnie tam kon 
trola pracy szkoleniowej 
powinna być wyjątkowo 
dokładną i fachowa, gdyż 
tam właśnie tkwią rezerwy 
nie tylko naszego wojewódz 
kiego, ale i polskiego spor­
tu wyczynowego. Błędy po­
pełniane już u zarania spot­
kania młodzieży ze sportem, 
trudno później wyrugować 
nawet gdy się dysponuje 
najlepiej zorganizowanymi 
klubami i najlepsza kadra 
szkoleniową.

SEKCJA DLA INSTRUK­
TORA, CZY INSTRUKTOR 

DLA SEKCJI?

P OWYŻSZE pytanie tyl- 
■ ko dla mniej zoriento­
wanych wydaje się być pa­
radoksalne. Częstym zja­
wiskiem w małych prowin­
cjonalnych klubach jest 
istnienie sekcji dla instruk 
tora. Jakże inaczej zresztą 
wytłumaczyć zjawisko po­
siadania przez niektóre klu­
by od 20 blisko lat sekcji 
wyczynowych na poziomie 
A, czasem nawet B-klasy 
bez dalszych widoków na 
awans. Kluby takie musza 
sobie zdać sprawę, że 20-let 
ni „staż” w najniższych kla­
sach to chyba jednak sta-

domo, baza nie jest w na 
szym województwie wcale 
taka tragiczna.

PRZYKŁADÓW 
NIE TRZEBA SZUKAĆ 

DALEKO
Typowym przykładem klu­

bu niewykorzystującego wiel 
kich możliwości istniejących 
na jego terenie jest Rodło 
w Kwidzynie. 12 tysięcy u- 
czącej się w mieście mło­
dzieży to chyba wystarczają­
ca baza, tymczasem klub do­
słownie W'egctuje, widać wy­
raźny brak pracy zarządu i 
brak odpowiedniej kadry in­
struktorskiej, (a kursów w 
różnych dyscyplinach jest na 
naszym terenie co nie mia­
ra).

Niewiele lepiej sytuacja wy 
gląda w Wejherowie, gdzie 
Gryf jest smutnym reliktem 
sportu, który niegdyś kwit! 
w tym mieście.

Mimo pełni zimy, miłośni- — Bardzo starannie przy­
gotować musimy się do re­
wanżowego spotkania z re­
prezentacją Litwy. Zawody 
te zaplanowane zostały na 
2'Ą — 29 maja w Kownie.

Ciekawie zapowiadają się 
X drużynowe mistrzostwa 
Polski I, II i III ligi oraz 
A-klasy, które rozpoczną się 
w dniach 4 — 5 a drugi 
rzut 25 — 26 czerwca.

- Wszystkie te imprezy 
będą miały duże znaczenie 
ze względu na ustalenie re­
prezentacji na mistrzostwa 
Polski, które dla juniorów 
odbędą się w dniach 15 —17 
lipca w Łodzi, a dla senio­
rów w dniach 4 — 7 sierp­
nia w Poznaniu.

zwróciliśmy się o informa­
cję do sekretarza GOZLA, 
Aleksandra Żylińskiego:

— Przy opracowaniu ka­
lendarza imprez — mówi p. 
Żyliński — uwzględniliśmy 
wszystkie imprezy o charak 
terze międzynarodowym, mi­
strzostwa Polski, wojewódz­
kie oraz powiatowe. Nieste­
ty, również i w tym roku 
nie przewiduje się u nas 
ciekawszych imprez o cha­
rakterze międzynarodowym,

— Nowy sezon lekkoatle­
tyczny rozpoczniemy 20 lu­
tego zawodami halowymi 
dla młodzików, następnie 
dla juniorów oraz seniorów.

— Marzec i kwiecień, to 
okres w którym odbędą się 
liczne biegi na przełaj m. 
in. o Puchar Wyzwolenia w 
Gdyni (27 marca), mistrzo­
stwa M i PKKFiT — przy 
czym najlepsi staną na star­
cie w mistrzostwach okrę­
gowych, które odbędą się 
10 kwietnia w Sopocie. Wy­
łonią one reprezentantów 
Gdańska na bieg centralny, |

— Jak zwykle sporo im­
prez odbędzie się z udzia­
łem naszych chodziarzy, któ 
rzy wystartują już w kwiet­
niu na wiosennym kryte­
rium, by z kolei wziąć 
udział w tradycyjnych mię­
dzynarodowych zawodach 
o Błękitną Wstęgę Helu 
(22 lipca), a tydzień później 
w chodzie na trasie Sztum
— Malbork.

— Z dużym zainteresowaniem 
oczekiwać będziemy na mi­
strzostwa Europy, które odbę­
dą się w sierpniu w Buda­
peszcie. Życzeniem naszym jest
— mówi p. Żyliński -- by jak 
najwięcej naszych zawodników 
wzięło w nich udział i godnie 
reprezentowało barwy Polski.

Rozmawiał:
J. Albrecht ]

który tym razem przepro- . .. . naszvch Czvtelni-
wadzimy w dniu 24 kwiet- ^,a]ą 1 ty naszż9n 
nia w Bielawie. 1*7 * P^ycjami k*n-

Sezon boiskowy roz- T-W . 1
poczniemy 1 maja trądy- Sycie na° 10“najlepszych 
cyjną już imprezą — trój- ? - trenerów* ; yzC-

----- .. ------------ , _ „„„„ .. meczem Gdańska, Gdyni i 11 * . 1
Lęborku, Ogniwo w Sopo- s otu> okręgowe otwarcie *P°łow Wybrzeża w 1965 ro­
cie — to kluby zdające się | i- __ kU.

koleją uzupełnioną listą kandydatów
na Konkurs - Plebiscyt
na 10 , trenerów
i zespołów Wybrzeża w 1965 r.

W dalszym ciągu napły- strzelectwo — b. Kopyt;
spadochroniarstwo — Chmie^

Przykładów można by mno­
żyć w nieskończoność: Kar-
tusia w Kartuzach, Pogoń W

mieć odpowiednie zapiecze sezonu nastąpi 15 maja za-

Na tym tle słabej pracy 
zarządów niektórych klu­
bów (niekoniecznie wymie­
nionych) niezależnie od 
miernych wyników sporto­
wych dochodzi do łatania 
braków przy pomocy nie-

!u ustalenie reprezentacji 
woj. gdańskiego na zawody 
o Puchar Ziem Nadodrzań- 
skich i Nadbałtyckich, któ­
re odbędą się w dniach 20 
— 21 maja we Wrocławiu. 
W dniach 14 — 15 maja od­
będą się mistrzostwa po­
wiatowe (eliminacyjne do 
spartakiady wojewódzkiej) 
w 4 grupach: w Sztumie, 
Tczewie, Starogardzie i w 
Pruszczu Gdańskim. Finał 
spartakiady wojewódzkiej 
z udziałem najlepszych 
M i PKKFiT rozegrany zo­
stanie 18 — 19 czerwca w 
Gdańsku.

A oto uzupełnione 
iwszymi propo 

sty kandydatów,

naj-
d!a rozwijania szeregu pięk-1wodami eliminacyjnymi dla nowszymi propozycjami li- 
nych dyscyplin, które jednak | seniorów, mającymi na ce- propozycjami u
wskutek niewłaściwej pracy 
zarządów (względnie jej cał­
kowity brak) ledwie wegetu­
ją. Nie brak też przykładów 
w samym trójmieście. Oprócz 
wspomnianego sopockiego O- 
gniwa, mamy np. gdański 
Start, który mimo wysiłków 
od szeregu lat nie może po­
radzić sobie z poważnym kry 
zysem — brakiem działaczy 
w klubie.

SPORTOWCY:
lekkoatletyka — Zimny, Dęt­

ko, Boguszewicz, Komar;
boks — Bendig, Fąbich, Skrzyp 

czak;
koszykówka — Dregier, Wy­

socki, Młynarczyk, Picrnitzka, 
Chwastek;

kajakarstwo - — Antonowicz, 
Doering;

pływanie — Klukowski, Roz- 
czynialska;

dżudo — Jaremczak; 
gimnastyka artystyczna —* 

Skowronek;
piłka ręczna — Zawada;
piłka nożna — Gronowski;

larczyk, SyIwańczyk; 
tenis — Br. Lewandowski; 
żużel — Podlecki, M. Kaiser. 
TRENERZY: Antkiewicz (boks), 

Badora (siatkówka), Bregula 
(piłka ręczna), J. Korneluk (te­
nis), Marchlewski (pływanie), 
Wl. Markowski (koszykówka 
kobiet), Raabe (kajakarstwo), 
Kudelski (koszykówka), Waile- 
rand (piłka ręczna), Zapaśnik 
(spadochroniarstwo), Zieleniew­
ski (lekkoatletyka), Zieniawa 
(dżudo).

ZESPOŁY: GKS Wybrzeże — 
żużel, piłka ręczna, dżudo, 
boks, koszykówka, siatkówka 
męska, Spójnia Gdańsk — ko­
szykówka kobiet, zapasy, piłka 
ręczna, lekkoatletyka (SLA), Le- 
ehia Gdańsk — lekkoatletyka, 
piłka nożna, rugby, kolarstwo, 
SKT Sopot — tenis, Start Gdy­
nia — siatkówka kobiet, tenis 
stołowy, AZS Gdańsk — siat­
kówka kobiet, Flota Gdynia — 
pływanie, kolarstwo, Start 
Gdańsk — piłka ręczna kobiet, 
Polonia Gdańsk — boks, Ge* 
dania — siatkówka kobiet.

Czekamy na dalsze propozy­
cje. (st)

EJEESjH?
POMOC — do 2-letniego 
dziecka potrzebna. Gdy­
nia. Waszyngtona 20 m. 16. 
STARSZA samotna dobrze 
gotująca przyjmie pracę 
na stałe jako pomoc do­
mowa. Oferty Biuro Ogł. 
Gdynia pod „S-5587”. 
MODELKĘ zatrudnię. So­
pot, Podjazd 2-13. ___
POMOC domowa docho­
dząca z referencjami po­
trzebna. Gdańsk, Stolar­
ska 2B m. 04.____________
POMOC domowa potrzeb­
na. Gdynia, I Armii WP 
27-1, tel. 21-79-71._________
DWIE kulturalne rencist­
ki zaopiekują się u siebie 
dwojgiem dzieci. — Wiek 
przedszkolny, śródmieście. 
Tel. 21-11-79._________ S-5626
SAMODZIELNA dochodzą 
ca pomoc domowa po­
trzebna. Gdynia, Party­
zantów 39 m. 117 IV blok. 
’zaopiekuję się dziec­
kiem u siebie w domu. — 
Oferty Biuro Ogł. Gdynia
pod „Opieka”. _ ______
POMOC dochodząca do 
dziecka potrzebna. Sopot, 
Fiszera 9, tel. 51-15-86 — 
gray* S-5652

EKSPEDIENTKA do pie­
karni potrzebna. Oferty 
Biuro Ogł. Gdańsk pod 
„G-12294”.

UNIEWAŻNIAM kartę rze 
mieślniczą 43/64 Heleny 
Szelągowskiej — wydana 
przez wydział Prez. PRN 
Starogard Gd. 
TECHNIKUM Chemiczne 
Starogard Gd. unieważnia 
legitymację szkolną nr
286__Mirosławy Galickiej.
GDAŃSKA Fabryka Opa­
kowań Blaszanych unie­
ważnia zagubione druki 
ścisłego zarachowania Rb 
2 seria Ng nr nr 569147 — 
569200. G-12262

KUPNO

ZAGINĄŁ pies rasy Cer- 
ry Bleu-Terrier czarno- 
szary bez obroży, niestrzv 
żony. Proszę odprowadzić 
— Miłobędzka — Sopot, 
Gwardii Ludowej 19 za 
wynagrodzeniem. Telefon 
51-11-96. Ostrzega się przed 
nrzetrzvmywaniem. 
ZNALEZIONO srebrnego 
lisa. Oliwa, Polanki 13-3.

SILNIK do łodzi „Mo­
skwa” nowy lub do re­
montu kupię. Elbląg, Pró­
chnika 22-3. G-12216
PRASĘ mechaniczną — 
(sztancę) na siłę kupię. — 
Oferty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod „G-12223”._____________
MATERIAŁ laminat za­
graniczny kupię. Oferty 
Biuro Ogł. Gdańsk pod 
„G-12230”.___________ '
TOKARNIĘ nowszego ty­
pu ca 800 m/m w kłach 
kupi Warsztat Ślusarski 
A. Studziński, Sopot, 20 
Października 799a, telefon 
51-14-88. G-12245
KLEPKĘ jesionową par­
kietową kupię. Telefon 
41-04-33.  G-12253
ZAKŁAD fryzjerski ku­
pię lub inne propozycje. 
Oferty Biuro Ogł. Gdy­
nia pod „S-5605”.
OPONY tylne do „Ursusa 
C-45 (starego) w dobrym 
stanie zakupi Gospodar­
stwo Rolne Państwowego 
Zakładu Wychowawczego 
w Wejherowie. G-12261 
BIBLIOTEKĘ (szafę na 
książki) kupię. Telefon 
21-91-15 czwartek — pią­
tek godz. 17 ~ 18,

„SKODĘ Octayię Super”
0 małym przebiegu kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń — 
Gdańsk pod „G-12336”. 
APARAT radiowy wyso­
kiej klasy, fotograficzny
1 lornetkę kupię. Oferty 
Biuro Ogł. Gdańsk pod 
„G-12316”.

lokaleÜJ-*
samotnym odstąpię po­
kój. Oliwa, Rzepichy 68, 
dawna Subisława. G-12278 
SKROMNEGO oddzielnego
pokoju poszukuję na te­
renie Gdańska. Oferty 
Biuro Ogł. Gdańsk pod
„G:12285”^_________________
POKOJU poszukuje mło­
dy Oferty Biuro Ogłoszeń 
Gdańsk pod ..G-12289”. 
POKÖJ wynajmę samot­
nym panom. Gdynia-Ma- 
ły Kacie, Sandomierska 
ISa.______ g -5638
MAŁŻEŃSTWO członko­
wie spółdzielni poszuku­
ją pokoju na urnowe 
stoczni. Oferty Biuro Ogł. 
Gdańsk pod ■ .0-12333” 
MAŁŻEŃSTWO z dziec­
kiem, członkowie spół­
dzielni poszukują pokoju 
w Gdańsku. Oferty Biu­
ro Ogł. Gdańsk pod „G- 
-12218”*

MAŁŻEŃSTWO z 2-let- 
nim dzieckiem (członko­
wie spółdzielni) poszuku­
ją pokoju w trójmieście. 
Płatne pół roku z góry. 
Oferty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod ..G-12327”.

PRZYJMĘ sublokatora. —.Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Robót Wodociągo-
Gd.-Wrzaszez, ul.
23

Dubois 
S-12211

ZAMIENIĘ kawalerkę. — 
nowe budownictwo ze 
stoczniowcem lub pracow 
nikiem żeglugi (PLO, Za 
rząd Portu) posiadającym 
mieszkanie kwaterunkowe. 
Oferty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod ..G-12309”.
PANIENKA pracująca po 
szukuje pokoju subloka­
torskiego na terenie trój 
miasta. Oferty Biuro Ogł. 
Gdańsk pod „G-12292”.
ODSTĄPIĘ pokój samo­
dzielny. Płatne za rok z 
góry. Oferty Biuro Ogło­
szeń Gdańsk — pod „G- 
-12199”.
KUPIĘ 2 - pokoje z kuch­
nią lub mniejsze wydzie­
lone. Oferty Biuro Ogło- 
czeń Gdańsk pod ,,G- 
-12225”.

WYNAJMĘ' pokój w no­
wej willi. Sopot — Ka­
mienny Potok, ul. Sień 
kiewicza 6.
ŚWINOUJŚCIE: dużą ka-
kalerkę kwaterunkową no 
we budownictwo zamienię 
na podobną w trójmie­
ście. Wiadomość: Krysty­
na Zalewska, Świnoujście 
ul. Chppina 2-5.

wych i Kanalizacyjnych w Gdańsku, al. 
Zwycięstwa 18/2 zatrudni natychmiast na
budowie centralnego wodociągu żuławskiego: 
1) inżynierów i techników budownictwa sani­
tarnego, budownictwa wodnego lub lądowego — 
ńa niżej wymienione stanowiska: a) kierownika dzia- 

G-12233 technicznego, b) kierowników budów, o) inżynie­
rów i techników budów, 2) kosztorysantów, 3) bran- 
żystę do zaopatrzenia branży sanitarnej. Warunki 
pracy i płacy do omówienia na miejscu w dyrekcji 
przedsiębiorstwa. 6728-K

Dyrekcja Miejskiego Przedsiębiorstwa Gospodarki 
Komunalnej w Pucku przy ul. Zamkowej nr 6, za­
trudni od 1 stycznia 1966 r. inżyniera z uprawnienia­
mi budowlanymi lub sanitarnymi na stanowisko z-cy 

PRACUJĄCA, ucząca sit?, I ölyreKtöra d/s technicznych. Warunki wynagrodzenia
członek spółdzielni poszu­
kuje pokoju. Oferty Biu­
ro Ogł. Gdańsk pod „G- 
-12257”.
małżeństwo poszukuje 
pokoju na umowę stocz­
niową. Oferty Biuro Ogł. 
Gdańsk pod „G-12258”.
ZAMIENIĘ dwa pokoje, 
kuchnia, łazienka, etażo­
we ogrzewanie, piwnice, 
ogród, telefon, górny So­
pot na równorzędne naj­
chętniej Przymorze. B. — 
Wiadomość: teł. 51-03-49 — 

‘godz. 16—18.

do omówienia na miejscu. 6655-K

Laboranta chemika do laboratorium pasz treściwych 
w Straszynie poszukuje zaraz W Z GS Zakład Obrotu 
Artykułami Rolnymi Gdańsk, ul. Stągiewna 21-22. 
Warunki płacy do uzgodnienia. " 6685-K

Miejski Zarząd Dróg i Zieleni w Tczewie zatrudni 
z dniem 2 stycznia 1966 roku zastępcę kierownika za­
rządu. Wymagane wyższe wykształcenie techniczne, 
lub średnie wykształcenie techniczne z długoletnią 
praktyką. Warunki pracy i płacy- do omówienia w 
Miejskim Zarządzie Dróg i Zieleni, przy ulicy Zam­
kowej 21 (barak) w Tczewie. 6681-K

PRACOWNICY P O S Z U K I W ANI
Miejskie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne w Tcze­
wie, ul. Waryńskiego 19 zatrudni od 1 stycznia 1968 r. 
inżyniera lub teehnika-mechanika z praktyką 
(spec. samochody) na stanowisko kierownika działu 
technicznego oraz zaraz monterów samochodowych 
i kierowców z I kateg. prawa jazdy. Warunki pracy 
i płacy do omówienia na miejscu w ref. kadr.

JK-6701

Zarząd Spółdzielni Inwalidów „Plastopian”, Gdańsk, 
ulica Wałowa 17 zatrudni zaraz inżyniera- 

G l^h nJ®chamka na stanowisko głównego me- 
__ -U" chamka wymagane 3—5 lat praktyki na kierowni­

czym stanowisku, mgra lub technika ekonomii na 
kierownika zaopatrzenia i zbytu transportu — wy­
magane 3—5 lat praktyki w służbie, zaopatrzenia 
i zbytu. Zgłoszenia prosimy kierować na adres 
jak wyżej. Pierwszeństwo do zatrudnienia mają 
inwalidzi. 6667-K

Spółdzielnia inwalidów „Wybrzeże” w Gdyni, ulica 
Abrahama 24 zatrudni zaraz mechanika — konserwa- 

i tora maszyn szwalniczych. Pierwszeństwo w zatrud-
lnieniu maja inwalidzi, §7Q4-K!

I

02223448 ^
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naszych
Gminnych

Spółdzielni
w zakresie zaopatrzenia w artykuły spożywcze, przemysłowe 
i do produkcji rolnej, skupu, gastronomii, klubo - kawiarni, 
usług itd.

Zarząd, _ dyrekcje zakładów i załoga WZGS składają 
wszystkim członkom, działaczom, zarządom, pracownikom 
pionu oraz tym wszystkim, którzy korzystają z usług na­
szego pionu i udzielają pomocy —

serdeczne życzenia noworoczne
6729-K

Banki Spółdzielcze, Banki Ludowe i Kasy Spółdzielcze
s udzielają dogodnych pożyczek na rozwój produkcji rol­

nej, rzemiosła i na zakupy ratalne;

O
P

otwierają budowlane książeczki oszczędnościowe i zwy­
kłe książeczki oszczędnościowe, na których gromadzą 
wkłady oszczędnościowe ludności;

przeprowadzają rozliczenia rolników za pośrednictwem 
rachunków oszczędnościowo-rozliczeniowych;

prowadzą obsługę kasową gminnych spółdzielni, kółek 
rolniczych i innych przedsiębiorstw obsługujących rol­
nictwo.

Wszystkim klientom, członkom I działaczom spółdzielni oszczędnościo­
wo-pożyczkowych oraz organizacjom i instytucjom współpracującym

serdeczne życzenia noworoczne
składa

Rada i Dyrekcja Wojewódzkiego Oddziału 
Centralnego Związku SOP w Gdańsku 

____  6759-K

Państwowe Przedsiębiorstwo Usługowe 
Przemysłu Terenowego w Malborku

wzywa P. T. Klientów 
z terenu powiatu Malbork

do odbioru sprzętu radio-telewizyjnego 1 gosp. 
domowego zdanego do naprawy w byłych punk­
tach napraw w Nowym Stawie, ul. Mickiewicza 

i w Malborku, ul. Marchlewskiego nr 19
Odbioru sprzętu należy dokonać w przedsiębiorstwie 
przy ul. Jasnej 9 w terminie 14 dni od daty ogło­
szenia.
Po upływie tego terminu zdany do naprawy sprzęt 
przejdzie na własność przedsiębiorstwa. Przy odbio­
rze sprzętu należy okazać dowód przyjęcia do na­
prawy. 6769-K

„MOTOZBYT” P. P.
w Gdańsku-Oliwie, ul. Grunwaldzka 487,

zawiadamia P. T. Klientów,
że w związku z remanentem, od dnia
30. XII. 1965 r.
zostaje wstrzymana sprzedaż ogumienia.

Sprzedaż po remanencie zostanie wznowiona
w dniu 6. I. 1966 r. 6768-K

POLSKIE BIURO PODRÓŻY

„ORBIS”
Oddział Obsługi Podróżniczej 
w Gdańsku, pl. Gorkiego 1 
i Ekspozytura Wrzeszcz, 

Al. Grunwaldzka 85.

„J- polecają swoje usługi w zakresie 
WYDAWANIA BILETÓW

— komunikacji kolejowej wewnętrznej i za­
granicznej

—- lotniczych i komunikacji miejskiej 
, — na miejsca sypialne i rezerwowane 

— miesięcznych pracowniczych 
— do kin, teatru i opery 

— na imprezy widowiskowe i spor­
towe oraz losy loteryjne PML. 

Przy tej okazji wszystkim Klientom korzysta­
jącym z naszych usług, składamy serdeczne
ŻYCZENIA NOWOROCZNE.

12284-G

SAMOTNY pracujący po 
60 poślubi panią posiada­
jącą mieszkanie. Oferty 
Biuro Ogł. Gdańsk pod 
„MG-12204”.

44S GRA G G L

»JANTAR«
— Liczne wygrane 

pieniężne
— Dodatkowe premie 

pieniężne
100.000 zł 

25.000 zł
— Dodatkowe nagrody 

cotygodniowe:
telewizor „Szafir” 
pralka „Kasia” 
radioodbiornik 

„Koliber”
maszynka do golenia 

„Komet”
— Specjalne nagrody 

noworoczne:
telewizor „Tosca” 
lodówka „Śnieżka” 
radioodbiornik „Aria” 
kuchnia elektr.

z piekarnikiem 
aparat fot. „Zorka 4” 
radioodbiornik „Sonata” 
odkurzacz „Omega” 
froterka elektryczna 
adapter „Bambino” 
adapter walizkowy 
Kupony przyjmowane 

będą do piątku, dnia 
31. XII. 1965 r, godz. 
17.00.

Losowanie odbędzie się 
w niedzielę, dnia 2 sty­
cznia 1966 r.

Wszystkim grającym 
życzymy szczęścia!

6313-K

OFICER - inżynier z mie 
szkaniem pozna pannę do 
lat 30. Cel matrymonial­
ny. Oferty Biuro Ogło­
szeń Gdańsk pod „MG- 
-12274”.
WOLNY — inteligentny, 
przystojny, bez nałogów 
z mieszkaniem pozna sa­
motną zgrabnej budowy 
lat 26—30, wzrostu do 1,63 
w celu matrymonialnym. 
Poważne fotooferty Gdy­
nia 4 skrytka pocztowa 35.
PANIĄ uczciwą, zgodną, 
domatorkę do lat 40 po­
ślubi technik nieźle sy­
tuowany, mieszkanie. —• 
Oferty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod „MG-12332”.
SAMOTNA, średnie wy­
kształcenie zawodowe, ma 
terialnie niezależna, nie­
brzydka pozna pana inte­
ligentnego bez nałogów 
do lat 50. Cel matrymo­
nialny. Oferty Biuro Ogł. \ 
Gdańsk pod „MG-12321”.

DOMEK jednorodzinny 
w trójmieście kupię. — 
Oferty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod „G-12267”.
DOMEK jednorodzinny 
lub mieszkanie wydzielo­
ne w trójmieście kupię. 
Oferty Biuro Ogł. Gdańsk 
pod_„G-l 2228”.____________
DOMEK w trójmieście do 
120 tys. kupię. Sopot, 20 
Października 731a, Szym­
czak. S-5609

WDOWIEC lat 63, renci­
sta, bez nałogów pozna 
wdowę do lat 60 chętnie 
z mieszkaniem. Cel ma­
trymonialny. Oferty Biu­
ro Ogł, Gdańsk pod „MG 
-12317”.
SAMOTNY, wysoki, bez 
nałogów, mieszkanie, do- 
ślubi panią do lat 38 bez­
dzietną. Fotooferty Biu­
ro Ogł. Gdańsk pod „Rze 
mieślnik”.

KS

Do wiadomości P. T. Klientów 
R S P „ŚNIEŻKA”
W dniu 3 stycznia 1986 r. punkty usługowe 

BĘDĄ ZAMKNIĘTE
Z powodu rocznych remanentów.

6772-K

PARCELĘ w Rumi oraz 
pianino „Seiler” sprze­
dam. Wiadomość: telefon
21-61-99._______________ S-5563
DOMEK jednorodzinny 
0,37 ha ziemi w Gdańsku- 
Oruni sprzedam. Mieszka­
nie zastępcze konieczne 
wyłączone. Pośrednicy wy 
kluczeni. — Oferty Biuro 
Ogł. Gdańsk pod „G-
-12213’\______________
DOMEK i mieszkanie wy 
dzielone w trójmieście ku 
pię. Oferty Biuro Ogło­
szeń Gdańsk pod „G- 
-12214”.
GOSPODARSTWO 2 ha. 
z zabudowaniem, światło, 
szkoła, przystanek PKS, 
sklep na miejscu, 3 km 
od miasta sprzedam. — 
Jan Pruś, Dąbrówka, p-ta 
Mała Karczma pow. Swie 
cie a./W. G-12219

DOM jednorodzinny oraz 
budynek gospodarczy 
sprzedam. Gdynia - Pogó­
rze, Oksywska 13.
DOMEK własny sprzedam 
lub wydzierżawię w tym 
99 arów ogrodowej nada­
jącej się na hodowlę. H. 
Piechoski, — Straszyn, 
Pruszcz Gdański.
DOM jednorodzinny cen­
tralne ogrzewanie sprze­
dam. Wiadomość:___Kwi­
dzyn, _ Gimnazjalna 8.__
DOMEK jednorodzinny, 
ogród sprzedam. Rumia, 
.Akacjowa 7. S-5634
DOM jednorodzinny sprze 
dam. Rumia. Królowej 
Jadwigi 13. S-5643

«4X?
ŻEBRANIE organizacyjne 
kursu z zakresu ZASAD­
NICZEJ SZKOŁY HAN­
DLOWEJ odbędzie się 6 
stycznia godz. 10 w Gdv- 
ni ul. Jana z Kolna 4. — 
Dodatkowe zapisy na ze­
braniu i w biurze Woje­
wódzkiego Zakładu Szko­
lenia „Oświata” Gdańsk- 
Wrzeszcz, ul. Waryńskie­
go 4, tel. 41-21-82. 
MATEMATYKA — do­
świadczony pedagog przy­
gotowuje — matura, egza 
miny wstępne. Telefon 
41-26-87.
POLON T ŚTKA — mgr U-
niwersytetu Jagiellońskie­
go udzieli lekcji, przygo­
tuje do egzaminów. Tel. 
21-00-67.

ATRAKCYJNE
ZABAWY
SYLWESTROWE

W restauracjach

»BRATERSTWO«
»SZTUMIANKA«
»KOSCiERZANKA«
»KASZUBSKA«
»POPULARNA«
»NEPTUN«
»BAŁTYCKA«

W kawiarniach

»PARKOWA«
»TURYSTA«

S_ KWIDZYN, ul. Brat Narodów 4?
godz. 20. — Wstęp z konsumpcją 150 zł.

— SZTUM, ul. Mickiewicza 20
godz. 21, — Wstęp z konsumpcją 100 zł.

~ KOŚCIERZYNA, ul. Gdańska 15
godz. 19. — Wstęp z konsumpcją 100 zŁ

— KARTUZY, ul. Szymczaka 1
godz. 19. — Wstęp z konsumpcją 70 zł.

— KARTUZY, ul. Parkowa 2
godz. 19. — Wstęp z konsumpcją 70 zł.

— LĘBORK, ul. Bohaterów Stalingradu 12 
godz. 20. — Wstęp z konsumpcją 100 zł.

— NOWY DWÖR, ul. Sikorskiego 54
t godz. 21. — Wstęp z konsumpcją 110 zł.

KARTUZY, ul. Parkowa 8
godz. 19. — Wstęp z konsumpcją 70 zł.

KARTUZY, plac 22 Lipca 
godz. 19. — Wstęp wolny.

Karty wstępu do nabycia u kierowników iokaii.
Życzymy milej zabawy

i Do Siego Roku
MIEJSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 

PRALNI I FARBIARNI W GDANSKU-ORUNI 
uprzejmie zawiadamia, że na skutek awarii 
kotła w zakładzie nr 1
WSTRZYMUJE PRZYJMOWANIE WSZELKIE­
GO RODZAJU ZLECEŃ MASOWYCH 
od przedsiębiorstw i Instytucji aż do odwołania.
O wznowieniu przyjęć wymienionych usługo­
biorców powiadomimy za pośrednictwem prasy.

6776-K

specjalista wenerycz­
ne, skórne — dr Lipiński. 
Sopot, Chrobrego 22, tele­
fon 51-06-37. G-11919

mma®
„SYRENĘ” w dobrym sta 
nie sprzedam. Puck, tele­
fon 22-88. G-12205
„ZORKĘ 4” sprzedam. — 
Cena 1.900 zł. Tel. 51-28-61.
MAGNETOFON — „Grun­
dig” sprzedam. Wiado­
mość: Gdynia, Okrzei 15-8 
od godz. 16, piątek, so­
bota. S-5568
LIKWIDUJĘ gabinet den­
tystyczny — sprzedam fo­
tel, szafkę, stolik, rękaw. 
Odnajmę pokój. Orłowo. 
Miernicza 7. S-5648
BRUKIEW większą ilość 
sprzedam. Bigott, Gdynia, 
Stare Obłuże 30.
AKORDEON 96 basów nie 
miecki, nowy, nieużywa­
ny, tanio sprzedam. Oli­
wa, Polanki 9 m. 1 (róg 
Żeromskiego). G-12246

PIEKARNIK czeski elek­
tryczny, nowy, gazową 
kuchnię „Junkersa” w 
idealnym stanie, radio 
marki „Bolero”, nowa 
szafę trzydrzwiową, nowa 
szafę dwudrzwiową, dwa 
łóżka meblowe z nowymi 
materacami, kanapę, dwa 
stoliki nocne, kredens, 
stół nieduży okrągły, sto­
lik pod radio czy telewi­
zor tanio sprzedam. Tel. 
51-02-33. G-12273

ORGANY elektronowe, ja 
pońskie na dmuchawkę — 
sprzedam korzystnie. Gdy 
nia, ul. Mściwoja 2-3 —
godz. od 15 — 17.

KUCHENKĘ jugosłowiań­
ską gazowo - elektryczna 
fabrycznie nową sprze­
dam. Gdańsk-Przymorze, 
Śląska 82c m. 8 telefon 
52-12-89. S-5577

PIANINO „fłetting" pły­
ta metalowa sprzedam. • 
Tel 21-53-30 ________

WESTFAŁKĘ wętrlowo-ga- 
zową sprzedam tanio. —i 
Sopot, Bohaterów Wester­
platte 33-1. G-12279
BOKSERY szczenięta ro­
dowodowe po championie 
sprzedam. Oliwa. Polanki 
127. G-1-2337

3 KG czarnego, zagranicz 
nego nltro-lakieru sprze­
dam. Wiadomość: u por­
tiera Cukrowni Malbork.
KUCHENKĘ gazową no­
wą, lodówkę „Snieżke” 
okazyjnie sprzedam. Gdy 
nia, Skwer Kościuszki 13B 
m. 29. S-5632
TAPCZAN, leżankę, kre­
dens, szafę, stół, krzesła 
sprzedam. Gdynia, I Ar­
mii WP 16a, Burzyński.

„WARTBURGA 312” Stan 
dobry sprzedam. Wiado­
mość: tel. 31-61-47.
PERKUSJE Trova-Super 
saksofony sprzedam. So­
pot, Monte Cassino 15-4, 
Wiktor. G-12250
„WARSZAWĘ 203” po 11 
tys. sprzedam. Malbork, 
Dzierżyńskiego 40, telefon 
135. G-12260
SAMOCHÓD osobowy oka 
zyjnie sprzedam. W rozli­
czeniu przyjmę lodówkę, 
rkordeon, motocykl. Gdy­
nia, Zakopiańska 12 —
Adamczyk. S-5607
„WARSZAWĘ” sprzedam. 
Gdańsk, tel. 31-24-32.

W pierwszą bolesną 
rocznicę śmierci 

ś. t p.
dr ANDRZEJA 

WĘŻYKA
odprawiona będzie msza 
święta w dniu 2. 1.1965 
r. o godz. 12.30 w ko­
ściele Serca Jezusowego 
— Wrzeszcz, ul. Mont- 
wiłła Mireckiego na któ 
rą zaprasza rodzinę i 
znajomych Zmarłego

córka
G-12277

W szóstą bolesną rocz 
nicę śmierci

ś. t P.

Kazimiery Pelc
w dniu 4 stycznia br. 

o godz. 7 zostanie od­
prawiona msza święta 
żałobna w kościele św. 
Józefa w Tczewie.

O czym krewnych 1 
znajomych zawiadamiaja

DZIECI

G-12357

Dnia 27. U. 1965 roku 
zmarła

Zofia
Irietrzewińska

wdowa po profesorze 
Pogrzeb odbędzie się 

31. 12. 65 r. o godz. 12 
z kaplicy cmentarza 
Centralnego.

rodzina i przyjaciele 

G-l 2342

Dnia 28 grudnia 1956 r. zmarł nagle w wieku lat 
63 nasz nieodżałowany mąż, ojciec, teść, dziadek

ś. t P.

Stefan Kędzierski
Msza żałobna odbędzie sę dnia 31. XII. 1965 r. 

o godzinie 8.30 w kościele parafialnym Najświęt­
szego Serca Jezusowego przy ulicy Mireckiego.

Wyprowadzenie zwłok z kaplicy cmentarnej na 
Srebrzysku 31. XII. 65. r. o godz. 14.00.

O czym zawiadamia pogrążona w smutku
RODZINA

Kol.
TRENIE
SUCHORZEWSKIEJ 
wyrazy głębokiego współ 
czucia z powodu śmierci

MATKI
składają

Dyrekcja, Rada Za­
kładowa, POP i pra 
cownicy Wojewódz­
kiej i Miejskiej Bi­
blioteki Publicznej w 
Gdańsku.

6770-K

W dniu 28 grudnia br. zmarła po nagłej, ciężkiej 
chorobie

Maria Olga Mialikowa
z Piechocińskich

Pogrzeb odbędzie się w dnu 30. XII. br. o go­
dzinie 14.30 w kaplicy cmentarnej w Sopocie.

MĄŻ i CÓRKAMI, MATKA, 
SIOSTRY i RODZINA.

i G-l2347

Dnia 28 grudnia 1965 r. zmarł tragicznie
ś. t p.

Józef Nadolski
lat 59

Wyprowadzenie zwłok w dniu 31. XII. 65 r. o go­
dzinie 10 2 domu żałoby w Orłowie.

O czym zawiadamia w głębokim smutku po­
grążona.

ZONA wraz z RODZINĄ
! 12360-G

Gdańskiego Wydawńlotwa prasowego RSW „PRASA” ■ Wszelkich informacji ,w sprawię warunków prenumeraty udzielają placówki „Ruchu" furż ędy“"pocztowa"TiSklad'i druk GDAŃSKIE* zaklb nTit""” ” "394^?
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Spełnione marzenia W odpowiedzi
na postulaty gdańszczan..Dotychczasowe ferie zimolnikach przy okazji przypo- 

tve spędzały dzieci raczej iolminamy dozorcom i wszyst 
domu, dopiero pierwszy po\kim obowiązanym do oczysZ

długiej przerwie śnieg po- czania ich ze śniegu i lodu 
prawił humory dzieciarni, oraz do posypywania pias- 
która gromadnie wyległa kiem.
znów na wszystkie możliwe 
górki, wykorzystując na 
zjazdy każdą pochyłość. 
Przypominamy gdynianom o 
torze saneczkowym przy ul. 
Kieleckiej, sopocianom o Ły 
tej Górze, a mieszkańcom 
Gdańska o torze saneczko­
wym przy Bramie Oliwskiej. 
Wesołej zabawy na sankach! 
Ale nie na jezdniach i ra­
czej także nie po chodni­
kach. O zaśnieżonych chód-

Tradycyjny
Sylwester
w kinach
W dniu 31 bm. o godz. 22 

w kinie „Leningrad” w Gdań­
sku i kinie „Warszawa” w 
Gdyni odbędą się występy 
estradowe oraz pokazy filmo­
we.

NA ESTRADZIE wystąpią ar­
tyści scen warszawskich: Bar­
bara Dunin, Wanda Dembęk, 
Romana Budycka, Zbigniew 
Kurtycz, Janusz Mulewicz, 
Iwona Mrowiecka. W progra­
mie piosenka i humor.
NA EKRANIE ZOBACZYMY: 
W kinie „Leningrad” — film 

prod. USA pt. „Złoto Alaski”. 
W rolach głównych John 
Wayne i Stewart Skanser. Film 
prod, francusko - włoskiej pt. 
„Kobiety strzeżcie się”. W ro­
lach głównych Danielle Dar- 
rieux i Michele Morgan.

W kinie „Warszawa” — film 
prod. USA pt. „Pięciu mężów 
pani Lizy”, w rolach głów­
nych Shirley Mac Laine i 
Gene Kelly oraz film prod. 
NRF - francusko - włoskiej 
pt. „Wizyta starszej pani”. W 
rolach głównych Ingrid Berg­
man 1 Anthony Quinn.

Przedsprzedaż biletów we 
wszystkich oddziałach „Orbisu” 
w trójmieście, w Balt-Tourist 
w Gdańsku, w Ośrodku Infor­
macji Turystycznej w Gdyni 
©raz w kasach kina „Lenin­
grad” w Gdańsku i kina „War- 
izawa” w Gdyni.

Fot. Wł. Nieżywiński

fwfreki
niefortunny pomysł
Ostatnio przeniesiono w 

Gdyni postój taksówek z 
ulicy Władysława IV na u- 
licę Mściwoja. Kierowano 
się przy tym prawdopodob­
nie planami, związanymi z 
trwającym wciąż jeszcze do­
prowadzaniem ulicy Włady 
sława IV do stanu i wy­
glądu prawdziwie wielko­
miejskiej.

W praktyce jednak po­
mysł ten nie zdał egzaminu. 
Ulica Mściwoja jest ciasna 
i wąska i nie pozwala tak­
sówce, wjeżdżającej od stro 
ny ul. 10 Lutego, na obrót 
i zmianę kierunku. Wjazd 
od strony ulicy Starowiej­
skiej jest niemniej utrudnia 
ny* gdyż jest to ulica o ru­
chu jednokierunkowym, do­
stanie się więc na Mściwoja 
wymaga znacznego nałoże­
nia drogi.

Efekt jest więc raczej 
smętny, sprowadza się bo­
wiem do tego, że taksówka 
rze niechętnie korzystają z 
tak niewygodnego postoju, a 
pasażerowie... przeważnie 
czekają na próżno. Aż wresz 
cie wybiegają na jezdnię u- 
licy 10 Lutego i „starym,' 
dobrym zwyczajem” łapią w j 
locie przejeżdżające wozy, 
nie szanując własnej kolej­
ności i stosując prawo 
zręczniejszego.

Chyba nie o to chodziło 
przy zmianie postoju?

(rt)

W ślad za Gdynią Pre­
zydium Miejskiej Ra­

dy Narodowej w Gdań­
sku wydało biuletyn in­
formacyjny na temat 
wniosków i postulatów 
ludności, zgłoszonych w 
kampanii wyborczej do 
Sejmu i rad narodowych. 
Informator, który jest 
nie tylko rejestrem wnios 
ków i propozycji, ale za­
wiera i konkretną odpo­
wiedź, w jaki sposób *i 
kiedy dane postulaty bę­
dą realizowane, pomoże 
radnym gdańskim, człon­
kom komisji MRN i tere­
nowemu aktywowi społe­
cznemu w codziennej pra­
cy kontrolnej i organiza­
torskiej.
W czasie spotkań przed­

wyborczych mieszkańcy 
swoimi wypowiedziami dali 
wyraz dużemu zaintereso­
waniu problematyką rozwo­
ju miasta, trosce o’jego wy­
gląd estetyczny, o dalsze 
usprawnienie różnych dzie­
dzin gospodarki, a tym sa­
mym o polepszenie życia 
wszystkich gdańszczan.

M. in. w ożywionych dy­
skusjach zgłoszono wiele 
postulatów pod adresem 
władz handlowych i Wy­
działu Przemysłu Prezydium 
MRN. Sporo tych wniosków 
już zrealizowano, inne bę­
dą zrealizowane w najbliż­
szej przyszłości, nieliczne 
jeszcze wymagają powtór­
nego przeanalizowania.

W czasie spotkania wy­
borców w NOWYM POR­
CIE wysunięto postulaty na 
temat poprawy zaopatrzenia 
sklepów papierniczych w 
tej dzielnicy, budowy pijal­
ni piwa, skrócenia czasu 
trwania remanentów, zwła­
szcza w sklepach gospodar­
stwa domowego, drogeryj- 
nym i elektrycznym, uru­
chomienia baru mlecznego, 
polepszenia jakości usług 
w punktach usługowych 
itp.

A oto odpowiedzi na te 
wnioski: Wydział Handlu 
zalecił dyrekcji MHD Arty- 
kułami Różnymi zwrócenie 
specjalnej uwagi na zaopa­
trzenie sklepów w dzielnicy 
Portowej, a do „Społem” 
skierowano jeszcze w czerw 
cu br. pismo w sprawie 
maksymalnego ograniczenia 
czasu, poświęconego na re­
manenty. Zainteresowano się 
też postulatem na temat bu­
dowy pijalni piwa przy 
ul. Klinicznej. Spółdzielnia 
„Przodownik” wystąpiła już

do Wydziału Budownictwa, 
Urbanistyki i Architektury 
o lokalizację budowy na 
1966 r. Plany rozwoju mia­
sta nie przewidują do 1970 
roku budowy baru mleczne­
go, nie ma też możliwości 
adaptacji jakiegoś odpowied 
niego lokalu na bar mlecz­
ny. Natomiast rozpoczęto w 
dzielnicy Portowej budowę 
pawilonu gastronomicznego, 
który mieścić się będzie 
przy ul. Wolności. Podjęto 
też kroki w sprawie uspraw 
nienia usług, świadczonych 
ludności przez placówki 
spółdzielcze.

Podobne postulaty o roz­
winięciu sieci handlowej i 
usługowej wysuwali miesż'- 
kańcy innych dzielnic Gdań 
ska, znacznie oddalonych od 
śródmieścia. Jak informuje 
Wydział Handlu w Sucha- 
ninie przewiduje się w przy 
szłym roku budowę pawi­
lonu handlowego. W osied­
lu Letnicy dyrekcja „Ru­
chu” otrzymała zezwolenie 
na ustawienie przy ul. Sta­
romiejskiej kiosku, w któ­
rym można będzie również 
nabyć artykuły papiernicze. 
Pawilony handlowe 1 usługo 
we budowane będą w la­
tach 1967—68 w Brzeźnie; 
już w przyszłym roku rozpo 
cznie się budowa pawilonu 
usługowego w Chełmie. W 
latach 1966—67 zrealizowany 
będzie wniosek mieszlfań- 
ców Stogów, którzy otrzyma 
ją w tym czasie 25 punktów 
handlowych.

Zgodnie z postulatami 
gdańszczan Wydział Handlu 
zalecił Miejskiej Stacji Sa­
nitarno - Epidemiologicznej 
zwrócenie większej uwagi na 
warunki sanitarne w po­
mieszczeniach sklepowych i 
zobowiązał przedsiębiorst- 
w? handlu detalicznego do 
wzmocnienia kontroli jakoś 
ci towarów przyjmowanych 
do sklepów, iak i przei 
skleoy już rozprowadzanych. 
Spełniło się życzenie miesz­

kańców Górek Zachodnich. 
Znajdujący sie tam sklep 
PSS czynny jest również w 
niedzielę. W wielu punktach 
miasta (zwłaszcza na pery­
feriach) uruchomiono stoi­
ska z warzywami, ograniczo 
no lub zlikwidowano sprze­
daż piwa w 
„rozpijalniach

Dom Społeczny 
- siedzibą placówek kulturalnych
na Przymorzu

spółdzielni „Przymo*

asortyment towarów w skle

W dniu 28 bm. na osiedlu 
Przymorze otwarto Dom Spo 
łeczny.

Uroczystego otwarcia w 
obecności licznie przybyłych 

wano sprze- gości j mieszkańców osiedla 
kioskacn j dokonał dyr. Centralnego 

poszerzono | zWiąz,kU Spółdzielczego Bu
pach przemysłowych itp.

Słowem — każdy wnio-

downictwa Mieszkaniowego
Henryk Chudacz w obecno­
ści przewodniczącego Pre- 

sek, wysunięty na spotka- jzydium WRN Piotra Sto- 
niach przedwyborczych, był larka. 
rozpatrzony przez poszczegól 
ne wydziały Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej.
Każdy wniosek, możliwy 
do realizacji, słuszny w 
założeniu i przynoszący spo

Pierwszymi gorąco przyję 
tymi przez społeczeństwo 
Przymorza imprezami, które 
towarzyszyły otwarciu, by­
ły: inauguracja salo-

. ,, . . ..nu wystaw plastycz-
łeczną korzyść został wmk nych i inauguracja pracy 
liwie przeanalizowany kolek sek-cj} teatralnej — spektak-
tywnle przez specjalnie w 
tym celu powołany zespół ro 
boczy. Wnioskodawcy otrzy 
mują konkretne odpowiedzi, 
jak ustosunkowano się do 
ich propozycji i w jaki spo- 
sów b^dą te propozycjo za- 
łatwi.oU®. Jar.

lem „Ten nieznajomy” Jerze 
go Krzysztonia w wykona­
niu Teatru przy Stoliku.

Dom Społeczny o powierz­
chni użytkowej 544 m kw. 
zbudowano nakładem 2.800 
tys. złotych uzyskanych z 
dobrowolnych wkładów człon

Największe lampy 
oświetlą Węzeł Piastowski

01 p warfo wiedzieć
W CZWARTEK...

...w piwnicy budowlanych W 
Gdańsku przy Wałach Jagielloń­
skich kolorowy cocktail filmowy, 
organizowany przez „Bąbelki”.

---- •-----

Dziś w Sopocie
O god:z. 18 w Wypozvczalni 

Centralnej w Sopocie (ul. Obr. 
Westerplatte 16) odbędzie się 
snotkanie z J. Afanaslewem.

5 nowych zakładów fryzjerskich
otrzyma Gdtńsk w przyszłym roku
Rzemieślnicza Spółdzielnia jąc nowe punkty usługowe,

Pracy Fryzjerów w Gdań 
sku, która niedawno obcho 
dziła 15-lecie swego istnie­
nia rozrasta się, otwiera-

GDAŃSK, Filharmonia, Kon­
cert sylwestrowy, godz. 19.30. 
GDYNIA, Muzyczny, „My fair 
Lady”, g. 19.15.

„Tramwajarz”, „Dzwony najkładam telefon”, 16.35 „Szafa

GDANSK „Lennlgrad”, „Syn 
kapitana Blooda”, wł., od 12 
lat, godz. 10, 12, 14, 16, 18, 20. 
„Kameralne” — „Przygoda w 
dżungli”, radź., od 7 1., g. 14; 
„Ape Regina”, wł., od 18 lat, 
g. 16, 18, 20. „Piast”, „Czło­
wiek, który zabił Liberty Va- 
lance’a” — USA, od 14 lat — 
godzina 15.30, 17.45, 20. „Dru­
karz” — „Nie jedzcie sto­
krotek”, USA, od 12 1., godz. 
17, 19. „Przyjaźń” — „Oj­
ciec żołnierza”, radź., od 12 1., 
g. 17, 20. „Panorama”, „Miecz 
i waga”, franc., od 16 łat — 
g. 15.45, 18, 20.15. „Motława”, 
„Chcemy się bawić”, ang., od 
12 1., g. 15.45, 18, 20.15. „Gedania” 
„Mały światek Sammy Lee” — 
ang., od 16 1., g. 15.45, 18. 20.15. 
„Wrzos”, „Cyrk” radź., od 14 
lat, g. 16; „T a k”. węg., od 10 
lat, g. 18, 20. „Włókniarz” — 
„Wojna ł pokój”, I i II seria, 
USA, od 12 1., g. 18. „Żak” — 
„Popioły”, poi., od 16 lat, g 
15, 19. „Zorza”, „Opętanie” — 
fr., od 18 1., g. 17, 19. „Kos­
mos”, „Święta wojna”, polski, 
od 11 1., g. 16, 18, 20 

WRZESZCZ „Znicz”. „Sza­
tan”. wł., od 16 1.. g. 15.45. 18, 
20.10. „Bajka”, „Upadek Ce

pasterkę”, czes., od 16 i., g. 
16, 18, 20.

NOWY PORT — „1 Maja”,
„Klimaty", fr., od 18 lat, g. 
16, 18.30.

OLIWA „Delfin” — „Zabić 
drozda”, USA, od 14 1., godz.
15.30, 18, 20.30.

SOPOT „Polonia”, „Szalone 
wakacje”, jug., od 14 lat — 
godz. 16, 18, 20. „Bałtyk” —
„Wyspa tajemnicza”, ang.. od 
11 1., g. 13.30; „Ameryka, Ame­
ryka”. USA, od 18 l„ godz.
15.30. 19.

GDYNIA „Warszawa”. „Szu­
kajcie gitary”, fr., od 14 lat, 
g. 11, 13.15. 15.30, 17 45, 20. „Go­
plana”, „Małpia kuracja” USA, 
od 12 1., godz, 10, 12.30, 15.30,

gra”, 17.00 Przegląd aktualno­
ści Wybrzeża, 17.25 Koncert ży 
czeń, 18.20 10 min. o Filhar­
monii Bałtyckiej, 19.30 Audy­
cja poetycka.
OGÓLNOPOLSKIE:

13.00 Miniatury instrumental­
ne, 13.20 Przyjaciel ludzi naj­
prostszych, proza A. Olchy, 
13.40 Rytmy i melodie świata, 
14.35 Publicystyka międzynaro­
dowa, 14.45 „Błękitna sztafe­
ta”, 15.00 Sergiusz Rachmani­
now: Suita orkiestrowa z bal. 
„Romeo i Julia”, 15.25 Chwila 
muzyki, 15.30 „Czarodziej cho 
dził po mieście”, 15.55 Chwila 
muzyki, 18.50 Uniwersytet Ra­
diowy, 19.45 Kwadrans z Jan-

17.45, 20. „Atlantic”, „Siedem j nocy Körössy, fortepian, 20.00 
narzeczonych dla siedmiu bra-1 „Opery w przekroju”, 22.30 
ci”. USA, od 12 1.,' godz. 15.30, j „Na Alpach w Splügen”,
17.45, 20. „Marynarz”, „Pecho­
wy Sylwester”, wł., od 16 lat, 
g. 17, 19. „Promień”, „M —
morderca”, NRF, od 16 1. godz.
16, 18, 20. „Fala”, „Latający pro 
fesor”. USA, od 9 lat, g. 15.30; 
„Urocza gospodyni”, USA, od 
14 1., g. 17.45, 20.15. „Mimoza”,
„The Beatles”, ang., od 12 1., 
g. 14, 16, 18, 20. „Klubowe”,
nieczynne. „Mewa”, nieczynne. 
„Jagienka”, „Przygody Hucka”
USA, od 12 1., godz. 17, 19.15. !fiim 
„Iskra”, „Czapajew”, radź., od rzeki

fragm. książki J. Putramenta 
pt. „Pół wieku”, 22.50 Muzyka 
taneczna.

12 1., g. 18.
RUMIA „Aurora”, „Muchtar 

na tropie”, radź., od 9 lat, g. 
18; „Testament uczonego” — j 
radź., od 12 L, g, 20.15.

na dzień 30 grudnia 1965 r. 
CZWARTEK

16.40 „Śmietankowy księżyc” 
serii: „Opowieści znad 
16.55 Dziennik. 17.00 —

„Liga Entuzjastów Wakacji”. 
17.30 — Dla młodych widzów: 
„Wszystko o gitarze”. 18.20 — 
„Jutro Sylwester”, widowisko 
muzyczno - baletowe w wy­
konaniu solistów baletu oraz 
orkiestry Filharmonii Śląskiej 
w Katowicach. 18.50 — „Scena 
zdrady”, magazyn MSW; 19.20 
Dobranoc. 19.30 Dziennik. 20.00 
„GDAŃSKA SZAFA NIECH 
NAM GRA”, szopka satyrycz­
na. 20.15 „Czarny żwir”, film 

12.40 „Interweniujemy”, 16.05. fabuł. nrod. NRF. 22.05 Dzień-

w dniu 30 grudnia 65 r 
LOKALNE:

Barstwa Rzymskiego”, USA od
U L, godz. 10. 13, 16.15, 19.15. Muzyka rozrywkowa. 16.20 ..Za I nik.

uodnosząc kwalifikacje pra­
cowników oraz modernizu­
jąc swoje placówki. Ogółem 
w całym Gdańsku jest już 
50 placówek, w których pra 
cuje 360 fryzjerów i mani- 
curzystek.

W tym miesiącu otwarto 
zakład fryzjerski przy Gro­
bli Angielskiej. W przysz­
łym roku projektuje się 
otwarcie 5 nowych zakła­
dów. we Wrzeszczu przy pl. 
Komorowskiego, na Sto­
gach, w Oliwie na Osiedlu 
Młodych i dwa na Przymo­
rzu. W przyszłym roku roa 
pocznie sie również budowa 
pawilonu usługowo-handlo­
wego na Brętowie, w któ­
rym również przewidziano 
usługi fryzjerskie.

— A jak podnosi się ja­
kość usług? — pytamy pre­
zesa spółdzielni p. ZDRO­
JEWSKIEGO.

— W ośrodku CZSP w 
Krakowie organizowane są 
kursy specjalistyczne strzy­
żenia i czesania, na których 
i nasi fryzjerzy doszkalają 
s’ę niezależnie od kursów 
wewnętrznych w Gdańsku 
przygotowujących do egzami 
nów na mistrzów sztuki 
fryzjerskiej. Ponadto w 
zakładach praktykę odbywa 
aktualnie 48 uczniów z za­
wodowej szkoły fryzjerskiej. 
Niestety, odczuwa sie wśród 
młodego narybku fryzjer­
skiego brak zainteresowania 
fryzjerstwem męskim. Więk 
szość chce się specjalizować 
w czesaniu damskich głó­
wek, widząc w tym większe 
możliwości wykazania swych 
zdolności i uzyskania więk 
szych zarobków.

<t)

Prace przy budowie 
Węzła Piastowskiego po­
mimo zimy postępują 
naprzód. Ostatnio Przed­
siębiorstwo Robót Kole­
jowych nr 12 w Gdań­

dźwigu, wypożyczonego z 
portu.

W czasie stawiania 
masztów będzie całkowi­
cie zamknięty ruch koło­
wy oraz trakcji elektrycz

sku energicznie zabrało 
się do budowy sieci 
oświetleniowej głównej 
arterii komunikacyjnej 
tego węzła.

Jak nas informuje kie­
rownik odcinka robót

inż. Sławomir Maiczuk, 
wzdłuż Podwala Grodz­
kiego między torami tram 
wajowymi będą ustawio­
ne co 60 m 16-metrowe 
maszty stalowe, zakoń­
czone koronami o śred­
nicy 3 m, na których 
zainstalowanych będzie 
po 10 silnych lamp rtę­
ciowych.

Maszty i korony do 
nich, wykonane w Gdań­
skiej Stoczni Remontowej 
z rur stalowych, są już 
częściowo zwiezione na 
budowę i tuż po nowym 
roku będą ustawiane. Ze 
względu na duży ciężar 
masztów (1.200 kg każdy) 
prace będą wykonywane 
w nocy przy pomocy

nej (m. in. będzie wyłą­
czony prąd w sieci tram­
wajowej). Zdaniem kie­
rownictwa robót w cią­
gu nocy da się postawić 
i zmontować około 4 słu­
pów oświetleniowych. Jak 
dobrze pójdzie, to jeszcze 
tej zimy zabłysną rtę- 
ciówki na głównej gdań­
skiej arterii.

Na zdjęciach: Edward
Downar i Bolesław Ły- 
sio z GSR malują maszty 
oświetleniowe. A tak wy­
glądają korony, na któ­
rych będą zainstalowane 
oprawy z lampami rtęcio 
wymi.

Fot. Wł. Nieżywiński
-—m—

Handel na Sylwestra
i Nowy Rok

W ostatnim dniu grudnia 
wszystkie sklepy w trójmieście 
będą otwarte bez przerwy obia­
dowej do godz. 19.

Na NOWY ROK (w sobotę) 
sklepy spożywcze i przemysło­
we będą zamknięte, a zakłady 
gastronomiczne w GDAŃSKU 
będą czynne oprócz „Jan- 
tara”, w SOPOCIE zamk­
nięty będzie „Ermitage” do 
godz. 19, bar „ALGA” — nie­
czynny, a kawiarnia „Alga” 
czynna od godz. 16. W GDYNI 
czynne będą 3 bary mleczne: 
„Współczesny”, „Ekspres” i 
„Słoneczny”. W niedzielę 2 
stycznia sklepy dyżurne, kio­
ski „Ruchu” i zakłady gastro­
nomiczne — jak w każdą nie­
dzielę (w Sopocie nieczynny 
będzie bar „Alga”).

Zakaz sprzedaży alkoholu nie 
obowiązuje 31 grudnia i 1 stycz 
nia zarówno w sklepach deta­
licznych, jak i zakładach ga­
stronomicznych-

ków 
rze”.

Bardzo ciekawie przedsta­
wia się program działalno­
ści kulturalnej tej placów­
ki zarazem nowego oddzia­
łu GTPS. Jej kierownik, ab­
solwent gdańskiej PWSSP 
Wiesław Pietroń, mówi o jej 
aktualnym zaawansowaniu w 
wielu dziedzinach działalnoś­
ci kulturalnej. Jak np. Arna 
torskiego Klubu Filmowego, 
który istnieje już od daw­
na.

O konkretnych planach u- 
powszechnienia plastyki 
informuje przewodniczący 
tej sekcji Wawrzyniec Samp. 
Początkiem prac sekcji była 
wystawa grafiki Łukasza Ra 
gińskiego oraz wystawa po­
glądowa, zorganizowana przy 
współudziale sekcji architek 
tury ZPAP, przedstawiająca 
najkorzystniejsze rozwiąza­
nie wnętrz właśnie w stan­
dartowych mieszkaniach spół 
dzielczych, typowych dla 
Przymorza.

W Domu Sportu znalazło 
się również miejsce dla Tea­
tru Małej Sceny i Dysku­
syjnego Klubu Filmowego.

W ramach działalności od­
działu GTPS postaną sek­
cje muzyki i literatury. Ca­
ły szkielet programowy przy 
gotowywano z myślą o mło­
dych i dorosłych mieszkań­
cach przymorskiego osiedla* 
Działalność kulturalną pla­
nuje się z młodzieńczym roa 
machem i entuzjazmem —• 
na miarę znanego nam roz­
machu rozbudowy Przymo­
rza.

Jerzy Jankowlak
-----9-----

Ważne dla maturzystów
Nowe studium
bibliotekarskie w Gdyni
Kierownictwo Wojewódzkiego 

Punktu Konsultacyjnego przy 
Miejskiej Bibliotece Publicznej 
w Gdyni (Skwer Kościuszki 15, 
I p.) ogłasza zapisy na VIII 
2-letnie Studium Bibliotekar­
skie.-

Przyjmowani będą absolwen­
ci liceów ogólnokształcących i 
szkół równorzędnych (matura), 
pracownicy bibliotek: powszech 
nych, związkowych i facho­
wych przy zakładach pracy, 
wojskowych, szkolnych, tech­
nicznych i naukowych, a rów­
nież nie pracujący w bibliote­
kach kandydaci do zawodu bi- 
fcdiotekarskiego.

Liczba przyjętych do studium 
będzie ograniczona, a później­
sze zgłoszenia nie będą rozpa­
trywane.

Nauka trwać będzie 2 lata W 
oparciu o przygotowane skryp­
ty i wskazane lektury. S'po- 
śród zgłoszonych kandydatów 
utworzone będą 3 sekcję: pow­
szechna, szkolna i fachowa. Se­
minaria, konferencje, kolokwia, 
praktyki i egzaminy końcowe 
odbywać się będą w Gdyni.

Podania, należycie udokumen­
towane należy składać do 31 
stycznia br. w dyrekcji Miej­
skiej Biblioteki Publicznej w 
Gdyni. Tam można zasięgnąć 
szczegółowszych informacji W 
godz. 8 — 14 (telefon: 21-12-61).

-------9------ -

Do posiadaczy
abonamentów
teatralnych
W styczniu odbędą się dwie 

nowe premiery na abonamenty 
1966 r„ mianowicie w Sopocie 
21 stycznia W. Bogusławskiego 
„Henryk VI na łowach” oraa 
w Gdańsku 30 stycznia J. Kra­
sickiego „Za nasze winy 1 wa­
sze”. W związku z tym liczba 
przedstawień sztuk z repertua­
ru 1965 r. będzie ściśle ograni­
czona.

W I kwartale 1966 r. w Gdań­
sku sztuka pt. „Kto się boi 
VirginR Woolf” grana będzie 
tylko I. 2» 22 i 23 stycznia; 
na tej samej scenie sztuka pt# 
„Przerwa w podróży” będzie 
granaMŻ, 13, 15 i 16 stycznia, 
zaś śfroka pt. „Jadzia wdowa” 
8 i 9 stycznia oraz 12 ł 13 Im 
tego 1966 r.

z kroniki //dkow?
16-letni Jerzy L. powożąc wo­

zem konnym na ul. Kilińskie­
go we Wrzeszczu, w czasie wy­
mijania ciężarówki „Lublin” 
spowodował zderzenie z tym 
pojazdem. Samochód został usz­
kodzony.

* * *
Samochód „Zis” nr rej. SH 

4487, prowadzony przez Piotra 
S., w czasie hamowania na lu­
ku drogowym w Świętym Wroj- 
ciechu — upadł w poślizg I 
zderzył się z samochodem „Ta­
tra” nr rej. GA 2819. Obydwa 
pojazdy zostały uszkodzona.


